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Wszystko dla domu
— Stylizowa 

ny wizerunek 
kwiatka w o- 
knie zaczyna 
się eoraz pow­
szechniej koja­
rzyć z symbo 
łem Stowarzy­
szenia Pomocy 
Mieszkaniowej 
dla Sierot. Mi
nął rok jego 

'ziałslności, owocującej kon­
kretną pomocą dla ludzi, któ 
tym w życiu inaczej się wie­

cie niż rówieśnikom.

Dwa dęby z Rogalina
zasadzi się w Poznaniu

Z JERZYM SAJDAKIEM — 
WICEPREZESEM ZARZĄDU 

STOWARZYSZENIA POMOCY 
■ HESZKANfOWEJ DŁA SIEROT

Poznań, czwartek 1 kwietnia 1982

Posiedzenie Biuro Politycznego KC PZPR

INFORMACJA
Dawno już nie

Narodowego.
F<rt. „Głos” — R. Królak

potężny grab, który wycięto — 
)skiego Parku

WŁASNA 
sygnalizowa-

Poznańska „dwójka" nia po raz pierwszy przetransportuje ol­
brzymie drzewo, bo w ubiegłym tygodniu wywiozła (na zdjęciu) 

gdyż chorował — z Wielkopol-

Wyd AB
Cena 4 zł

* Sprawozdanie z wizyty w NRD
* Realizacja zadań rolnictwa

30 bm. Biuro Polrty- doniosłe znaczenie jedności po 
czne zapoznało się ze sprawo- glądów w sprawach między-
zdaniem z przebiegu oficjal­
nej partyjno-państwowej wi­
zyty w Niediieckiej Republice 
Demokratycznej, aprobując w 
całej rozciągłości wynik, prze 
orowadzonych rozmów.

Z satysfakcją podkreślono 
wielka serdeczność z jaką spo 
łeczeństwo Niemieckiej Repu-

narodowych Polska i Niemie­
cka Republika Demokratycz­
ną stoją niezłomnie na stano­
wisku uznania i poszanowa­
nia realiów powojennej Euro­
py, jako podstawy bezpieezeń 
stwa, stabilizacji i pokoju ar 
raz wszystkich międzynarodo-

mi bratnimi krajami socjalis 
tycznymi, a także współpracy 
w ramach RWPG mają decy 
dujące znaczenie dla umocnię 
nia wspólnoty państw socjali­
stycznych. Podkreślono wagę 
pokojowych inicjatyw Związ­
ku Radzieckiego, którym oba 
kraje udzieliły zdecydowane­
go poparcia.

— Rok temu „zgadało” się 
kilka osób, którym bliski jest 
los sierot faktycznych i praw 
nych. Te ostatnie są zresztą 
w znacznie gorszej sytuacji. Ó 
puszczają domy dziecka z li 
chą wyprawką, zaczynając do 
rosłe życie bez środków do ży 
cia. Zdarza się, że dostają się 
w krąg świata przestępczego. 
Jeżeli się tak nie dzieje, dla wie 
lu perspektywy dorosłości są 
prawie obezwładniające.

Nieobojętność wobec tych fa 
któw złączyła ludzi różnych 
środowisk, zawodów i wieku 
Ludzie ci, licząc na społeczną 
ofiarność, stowarzyszyli się. 
by gromadzić pieniądze na ksią 
żeczkach mieszkaniowych i na 
zakup sprzętu, niezbędnego sig 
rotom kalekim — na przykład 
aparatów słuchowych, specjał 
nych lasek dla niewidomych 
Stowarzyszenie nasze nie jest 
liczne. Są w nim prawnicy, 
pracownicy nauki, operator tę 
‘ewizji, prawnik-rzemieślnik. 
Otrzymaliśmy również wiele 
pomocy od wicepremiera Je­
rzego Ozdowskiego, który u- 
dziełił nam bezcennych rad. 
Jest w stowarzyszeniu I sekre 
tarz KW PZPR w Poznaniu — 
Edward Skrzypczak. Nielicz­
nym działaczom pomagają wy 
datnie uczniowie poznańskich 
szkół, również harcerze.

— W okresie, w którym z 
wielu miejsc napływają apele 
o społeczną szczodrość działa 
nic wasze wydaje się szczegół 
nie trudne.

— Ofiarność społeczna, wy­
nikająca nie tylko- z powsze­
chnej przychylności naszej wo 
bec dzieci lecz również z wy- 
btkowo trafnego zrozumienia 
celów stowarzyszenia, prze­
szła oczekiwania. Pieniądze 
wpływają z kraju i zagranicy. 
Niekiedy trafia do nas przy- 
lowiowy wdowi grosz — 20 zło 
tych z informacją, że to wszy 
stko, na co ofiarodawcę stać. 
Niekiedy ludzie, nie podając 
nazwisk, przysyłają po kilka 
dziesiąt tysięcy złotych. Oprócz 
setek indywidualnych ofiaro- 
dawców pomagaja nam załogi 
zakładów pracy. Znaczną no- 
mocą wyróżnia się Kościół.

W ubiegłym roku zebraliś­
my 10 milionów złotych, co 
umożliwiło ufundowanie 400 
książeczek dla wszystkich mło 
dych łudzi w Polsce, opuszcza 
jących wówczas domy dziecka. 
Potrzeby tegoroczne są wię­
ksze — do samodzielności przy 
gotowmją się sieroty, urodzo­
ne w okresie polskiego wyżu 
demograficznego. Część z nich 
ma już książeczki mieszkanio 
we, dzięki pomocy niektórych 
zakładów pracy. Liczbę potrze 
bu jących określamy na prawie

licy Berlina przyjmowało de­
legację polską.

Stwierdzono, iż trwałe wię 
zi pomiędzy Polską Rzecząpos 
politą Ludową a Niemiecką 
Republiką Demokratyczną 
dobrosąsiedzkie stosunki mię­
dzy dwoma socjalistycznymi

go kontynentu stanowią istot­
ny czynnik pokoju i stabilno­
ści w Europie, barierę prze­
ciwko siłom odwetu i reakcji

Biuro Polityczne podkreśliło

Podpisano protokół 
o polsko-radzieckiej 

współpracy 
towarzystw przyjaźni

Dokończenie na str. 2

nych układów określających 
terytoriałno-połityczny kształt 
współczesnej Europy.

Biuro Polityczne podkreśliło 
wagę wspólnego przeciwsta­
wienia się ingerencji w we­
wnętrzne sprawy Polski i dy 
skryminacji podjętej przeciw­
ko Polsce, Związkowi Radziec

Bńrro Polityczne z uzna­
niem podkreśliło, iż należne 
miejsce i pomyślne rozwiąza­
nie w rozmowach delegacji 
partyjno-państwowych Polski
i NRD znalazły 
darcze, w tym 
długoterminowe 
nie wza jemnych

sprawy gospo 
bieżące oraz

dostaw su ro w
ców i wyrobów, a głównie roz

trud-
cjałjstycsnym.

Spotom działaczy 0101 z whmwi Pmanwego

Trzeba przełamać
barierę nieufności

czypospolrtej dokonać sięINFORMACJA WŁASNA mo­

liśmy .^przeprowadzki” drzew 
które w<ra® z korzeniami prze­
sadza się z jednego miejsca w 
inne. Ten sposób uzupełniania 
zieleni stał się w Poznaniu 
dość powszechny i — jak się 
okaizuje — skuteczny Z za­
dowoleniem informujemy więc 
o kolejnym takiim przedsięwzię 
du. Jest ono wszakże sizczegół- 
ne, bo i szczególnymi okazami 
są drzewa, które Się przesadzi.

Władce Poznania uzyskały 
bowiem zgodę stosoe. ch u- 
rzędów centralnych i instytu­
tów przyrodniczych na prze- 
transportowanie do miasta 
dwóch dębów z Rogalina. Za­
bytkowych ich okazów rośnie 
wiele w tamtejsizym panku i 
„■zabnantie” dwóch w niczym

ponoć nie zW^zfkodzi drzewc sta­
nowi ani nie zeszpeci otoczenia 
pięknego pałacu. W Poznaniu 
zaś owe dęby mają być posa­
dzone w parku naprzeciw ope 
ry i stać się dodatkową jego 
atrakcją.

Od dzisiaj właśnie rogaliń­
skie dęby wiezione będą na 
olbrzymiej platformie samocho 
dowej „Nicolas^ poznańskiego 
Odidfciału II Towarowo-Spedy- 
cyjnego PKS. który specjąlizu 
je się w tran^poriiowasróu ła- 
dunków sszozególnśe cwężknch : 
ponadwymiarowych. Jest bo ze 
danie niezmiernie skompliko­
wane (bo droga do POonania 
jest dość wąską) i potrwa mo­
że nawet trzy dni... Jutro pnze- 
każemy relację z pierwszego 
dnia niezwykłego przewozu.

fbop)

VI1 Plenum NK ZSL

Stronnictwo za polityczną formą
rozwiązywania konfliktów

(PAP) W Warszawie podpi­
sany został wcęaonaj protokół 
o współpracy Towarzystwa 
Przyjaźni Połstko-Radzieckiei 
ze Związkiem Radizaeokach To- 
wonzyistw Przyjaźni i Łączno­
ści Kulturalnej z Zagranicą i 
Towarzystwem Przyjaźni. Ra- 
dzieCko-Fólsikiej.

Reprezentanci aktywu Oby- 
watelskieh Komitetów Odro­
dzenia Narodowego z Poznań 
skiego spotkali się wczoraj —

że przez doskonalenie każdego

w Klubie 
Lotniczych 
Wojskowej 
rodowego 
Tadeuszem

Oficerskim Wojsk 
— z członkiem 

Rady Ocalenia Na 
gen. dyw. pilotem

Krepskim oraz
Towarzystwa przyjaźni w br 

kierować się będą w swojej 
diziałiałnośici, jaik stwierdza pod 
pisany dokument, uch wałami 
IX Nadzwyczajnego Zjatzdiu 
PZPR i XXVI Zjazdu KPZR; 
będą kontynuować poJiityikę na 
szych partii zmierzającą do 
pogłębiania przyjaźni j współ-' 
oracy między narodami Pol­
ski i Związku Radzieckiego 
państw wspólnoty socjalistycz 
nej„ umacniania Układu War­
szawskiego i rozwijania socja­
lis tycznej integracji ękonomicz 
nej.

Szczególne miejsce 
bratnich towąirzystw 
ni będą zajmowały 
poświęcone 60-leciu 
mia ZSRR oraz ' 100

w pracy 
orzyjaź- 
imprezy 

uitworze- 
roczniicy

polskiego ruiohu robotniczego.
Podpisany protokół przewi­

duje dalszy rozwój współpracy 
porniędizy oddziałami terenowy 
mii oraz podstawowymi orga­
nizacjami TPPR 4 TPRP wy 
miany kulturalnej oraz, dele­
gacja i specjalistycznych grup 
aktywu obu towarzystw.

przedstawicielami władz admi 
nistracyjnych. PZPR i stron­
nictw politycznych wojewódz­
twa. W spotkaniu wzięli m.in. 
udział I sekretarz KW PZPR 
— Edward Skrzypczak i prze 
wodniczący Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej — 
Tadeusz Czwojdrak.

6000 Obywatelskich Komite­
tów Odrodzenia Narodowego 
zawiązało się dotychczas w 
kraju; 66 — na terenie Poz­
nańskiego. Te ostatnie skupi­
ły około 1400 osób deklarują­
cych aktywny pdział w patrio 
tvczno-obywatelskim ruchu 
odrodzenia narodowego.

Gen. T. Krepski przedstawił 
zebranym najważniejsze dziś 
problemy Polski i Polaków, 
podkreślił wagę oddolnych, o- 
bywatelskich inicjatyw w dzie 
le ratowania i budowv silnej 
Ojczyzny. Doskonalenie Rze-

zakładach pracy...OKON-y win 
ny dostosowywać swój ęhara- 
kter do środowisk, w których 
cheą działać, umiejętnie wy­
korzystywać możliwości lokal­
ne usprawniania życia codzien 
nego. pracy instytucji i zakła 
dów. Należy czerpać z dóświad 
czeń innych komitetów’, a tak 
że współpracować z Terenowy 
mi Grupam,; Operacyjnymi.

Najważniejszym zadaniem 
winno być przełamywanie ba­
riery nieufności oddzielającej 
teraz spore odłamy społeczeń­
stwa od władzy, oraz tworze­
nie warunków i pobudzanie 
powszechnej aktywności spo­
łecznej.

Wczorajsze spotkanie akty - 
wistów OKOŃ było okazją do

(PAP) Węzłowe problemy 
działaiłności ZSL w świetle 
aktualnej sytuacji społeczno- 
politycznej kraju ^yły wczo­
raj w Warszawie główmym te 
matem VII Plenarnego Posie 
dzenia Naczelnego Komitetu 
ZSL.
Obradom na które przybył 

przewodniczący WRON, I se­
kretarz KC PZPR, premier 
gen. armii Wojciech Jaruzel­
ski, przewodniczył prezes NK 
ZSL — Roman Malinowski.

Wygłaszając referat Prezy­
dium NK — Roman Malino w 
ski podkreślił, iż stronnictwo 
wraz z PZPR i SD konsekwen 
tnie opowiada się za politycz­
ną formą rozwiązywania kon 
fłiktów. Wprowadzając stan wo

niem pokoju w Euro-pie. Dla­
tego mieszkańcy wsi przyjęli 
ze zrozumieniem wprowadze­
nie tego stanu, a stronnictwo 
uznało go za niezbędne i po­
parło program Wojskowej Ra 
dy Ocalenia Narodowego.

Nawiązując do wagi stosem 
ków z krajami socjalistyczny 
mi Roman Malinowski wska 
zał na znaczenie rozmów ja­
kie przeprowadziła nasza de­
legacja partyjno-państwow r- 
w Moskwie, a także ostatnie 
w Berlinie. Udział przedsta­
wicieli kierownictwa ZSL w 
tych wizytach jest wyrazer* 
roli stronnictwa w koalkyj 
nym systemie sprawowania 
władzy.

W kontekście u-chwalonycD 
ostatnio przez Sejm kiłku u-

jenny ratowano kraj przed staw rolnych mówca podkre- 
anarchią, rozpadem państwa,
bratobójczą walką i za grożę- Dokończenie na str. 2

wymiany 
trze żeń. (oświadczeń i spos- 

rawie wszyscy uz-
hawali potrzebę uwiarygodnię 
nia ich komitetów, zdobycia 
zaufania w swoich środowis­
kach. Dokonać tego można nie 
sio wam-’ lecz czynami, skutecz 
nym załatwianiem spraw, ta­
kże tych — „nie do załatwie­
nia”. Niezbędne jest też dos- 

Dokończenie na str. 2

Jak skutecznie rozpatrywać 
problemy zgłaszane przez ludność

(PAP) W Warszawie obrado
wała 
Skarg 
ci KC 
sji był

Komisja Wniosków 
i Sygnałów od Ludnoś 
PZPR. Tematem dvsku 
projekt wytycznych Se

kretariatu KC PZPR dotyczą­
cy sposobu rozpatrywania i

sku teezności załatwiania pro­
blemów wynikających z lis­
tów, skarg i wniosków zgła­
szanych do instancji partyj­
nych. Obrady prowadził czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR Albin Siwak.

„Columbia"
wylądowała

(PAP) Po S dobach na orbi
cie, a więc po locie o 24 godzi 
ny dłuższym, niż przewidywał 
program, wahadłowiec kosmi 
cany ,^Columbjia” z załoga 
Jack Lousma — dowódca 
Gordon Fulterton — pilot. wv 
lądowali na poligonie rakie­
towym Wbite Saands w No­

Piłka nożna

Gwardia 0:1
Koszykówka mężczyzn

Wisła

Lech x 101:99

* 1 X Również w produkcji i handlu.Co się Komu opłaca wewnętrznym popełnia się po 
c Jl A doone błędy Ra przyftiad, w

HPeraz, gdy tak wiele na- 
szej gospodarce brakuje 

surowców, maszyn, części 
’ zamiennych i dewiz na ich za 
: kupy, każda decyzja powinna 

sprzyjać racjonalizacji w tej 
dziedzinie. Tak być powinno, 

y a bywa niestety inaczej.
2 Oto nrzędnicy handlu zagra 
ó nżcznego, kórzy zwykle skąpią 

dewiz na zakup często drobiaz 
$ gów, niezbędnych jednak do 
O funkcjonowania wielkich fa- 
X bryk, decydują się na kupno 
a z NRD 5Ó0 kombajnów zielon 
ę karskich. Tymczasem^ bardziej 

potrzebne byłyby dla tych 
a kombajnów raczej części za- 
ómiewne, bo 700 podobnych ma

ich braku i niszczeje. Pikanie 
rii dodaje fakt, że w Poznań­
skiej Fabryce Maszyn Żniw­
nych rozpoczęto produkcje po 
dobitych kombajnów dla któ

odSKOSy
UPlimmiHmuiii

rych nie potrzeba ani dolara 
w postaci tak zwanego impor 
tu bezpośredniego. Do tych po

Poznaniu chętniej widziano 
by części do unieruchomio­
nych z powodu ich braku au­
tobusów. aniżeli nowy tabor 
Producent iednak uooli wy twa 
rzać gotowe autobusy, a nie 
podzespoły. Podobnie sprawa 
ma się w rolnictwie z hosiar 
kami.

Te nonsensy, wątptiwe decy 
zje muszą być (Aimrnowane. 
W działaniu gospodarczym ra 
chunek ekonomiczny, analiza 
strat i zijsków powinny zdo- 
,być przewagę nad starymi

znańskich urządzeń części zape i przyzwyczajeniami administra 
wne by nie zabrakło. I cji gospodarczej. Bo te osta-

Taka sama sytuacja jest z tnie społeczeństwu się nie o- 
bułgarskimi wózkami akumu- płacają.
la.torowymi; kKpttje sig nowe.
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WGIORAJ w kraju • PAP

Spotkanie w ambasadzie KRLD
W związku z przypadającą 15 kwietnia br. 7O-tą rocznicą 

urodzin prezydenta Koreańskiej Republiki Ludowo-Demo­
kratycznej, sekretarza generalnego KC Partii Pracy Korei 

• $ena» w ambasadzie KRLD w Warszawie odbyło
się 31 marca br. spotkanie z dziennikarzami.

Sylwetkę przywódcy narodu koreańskiego przypomniał 
ambasador KRLD O Eung Kweun. Działalność patriotyczną 
i rewolucyjną Kim Ir Sen rozpoczął w 1926 roku tworząc 
pierwszą w Korei organizację \komunistyczną — Związek 
Obalenia Imperializmu. W 1932 r. utworzył Rewolucyjne 
k 1 y Zbrojne Koreańską Armię Ludowo-Rewolucyjną. 
Armia to doprowadziła w 1945 r. do oswobodzenia Korei. 
Po wyzwoleniu Kim Ir Sen tworzy Partię Pracy Korei 1 
staje na jej czele. Od tego czasu nieprzerwanie przewodzi 
narodowi koreańskiemu w realizacji zadań budownictwa 
socjalistycznego.

Podczas spotkania dziennikarzom zaprezentowano film z 
VI Zjazdu Partii Pracy Korei.

Spektakl w Domu Przyjaźni Polsko-Radzieckiej
W związku z Międzynarodowym Dniem Teatru w Domu 

Przyjaźni Polsko—Radzieckiej w Warszawie odbył się spek­
takl „Tak tu cicho o zmierzchu” według powieści Borysa 
Wasiliewa; organizatorem był ZG TPp’r. Autorką adapta­
cji i wykonawczynią tego monodramu była aktorka Teatru 
Adekwatnego Magda Teresa Wójcik.

Wystawa książki węgierskiej
W sali im. Leona Kruczkowskiego w Pałacu Kultury i 

Nauki w Warszawie otwarta została wystawa książki wę­
gierskiej zorganizowana staraniem Ministerstwa Kultury i 
Sztuki oraz Ministerstwa Kultury i Oświaty Węgierskiej 
Republiki Ludowej

Obszerna, gromadząca ok. 1506 tytułów ekspozycja jest 
przeglądem osiągnięć z ostatnich 5 lat czołowych oficyn wy­
dawniczych Węgier. Zaprezentowano książki z różnych dzie­
dzin — od literatury społeczno-politycznej i pięknej po nu­
ty i wydawnictwa muzyczne. Uwagę zwraca wysoki poziom 
poligraficzny pięknych albumów poświęconych węgierskiej 
i świątowej. dawnej i współczesnej; sztuce ,i architekturze. /

Osobne stoisko poświęcone zostało węgierskim wydawnic­
twom religijnym. Wśród wystawionych publikacji obok re­
printu węgierskiego przekładu „Biblii” wydanego w 1590 r. 
znalazły się encykliki papieża Jana Pawła TT oraz książka

Kolbe”, której autorami są Jan Dobraczyński oraz Peter 
Balassy. x

Konferencja instrelrtorów sgrodnictwa
W Skierniewicach rocepoezęła ńę dwudniowa foosjfenencja 

■organizowana przez Instytut Sadownictwa i Kwiaciarstwa 
dła instruktorów spółdzielni ogrodniczych z całej Polski. 
Bierze w niej udział ponad 100 instruktorów z ponad 50 
spółdzielni ogrodniczych, w większości z terenu o rozwinię­
tej produkcji sadowniczej. Celem konferencji jest upo­
wszechnienie nowoczesnej wiedzy w tej dziedzinie, zaprezen­
towanie racjonalnych metod nawożenia, piełęgnacji i ochro­
ny sadów oraz plantacji jagodowych przed chwastami, szko- 
dnfkami i chorobami oraz popularyzacja doboru najodpo­
wiedniejszych w naszym klimacie odmian roślin. Prakty­
ce przekaże się również metody produkcji sadowniczej w 
warunkach obecnego niedostatku środków ochrony roślin, 
nawozów oraz narzędzi i maszyn. M. m. naukowcy zapre­
zentowali sposoby zwalczania chwastów przy ograniczonej 
ilości herbicydów, a także sporządzania i stosowania prepa­
ratów zastępujących dotychczas stosowanie środków grzy­
bobójczych, których brakuje. Jest to szczególnie ważne te­
raz, kiedy nadchodzą — przed kwitnieniem sadów — ter­
miny oprysków drzew, a krajowy przemysł chemiczny nie 
dostarczył jeszcze na rynek prostych preparatów miedzio­
wych i siarkowych do zwalczania chorób.

W interesie klientów i energetyki

Są już dodatkowe blankiety
na przedpłaty za droższy prąd i gaz

Posiedzenie Biura Politycznego KC PZPR Nowe przedsiębiorstwa

INFORMACJA WŁASNA

Pierwsza grupa odbiorców 
energii elektrycznej i gazu, 
podlegających zakładom ener 
getycznym w Poznaniu i Kali 
szu otrzymała dodatkowe blan 
kiety umożliwiające dokona­
nie wpłaty należności na ra­
chunek'energetyki. Decyzja ta 
podyktowana została troską o 
kieszeń klientów, którzy mu- 
sieliby uregulować zaległości 
wynikające z podwyższenia 
cen opłat za prąd i gaz jedno 
razowo, przy płaceniu pier­
wszego rachunku z nowej ksią 
żeczki opłat. Zważywszy, iż 
w wielu wypadkach były by 
te kwoty wysokie, umożliwio­
no dokonywanie wpłat wcze­
śniej.

Jak już informowaliśmy, za 
chowu ją ważność posiadane 
książeczki wpłat, dostarczone 
odbiorcom przed podwyżką 
een. W związku z tym, odbior 
cy posiadający książeczki 
•wpłat, w których ostatni ter 
min płatności przypada na 
kwiecień, maj lub czerwiec 
mogą wnosić dodatkowe opła 

ty na ogólnodostępnych poczto 
wych blankietach wpłat, nie 
ponosząc z tego tytułu kosz­
tów opłat pocztowych i banko 
wych; te pokryje energetyka. 
Warunek jest tylko jeden: na 
blankiecie musi być uwidocz 
niony numer ewidencyjny kii 
enta oraz nazwa rejonu ener­
getycznego i numer jego ra­
chunku bankowego, które są 
zawarte w książeczkach. Wy­
sokość wpłat nie może być 
niższa od kwoty uwidocznionej 
na rachunkach zawartych w 
książeczce opłat.

Pozostali odbiorcy posiada­
jący książeczki, w których o- 
statni termin płatności przy­
pada na drugie półrocze br. o- 
trzymali lub wkrótce otrzyma 
ją wspomniane, dodatkowe 
blankiety. Dwa blankiety o- 
trzymają odbiorcy, którym o- 
statni termin płatności mija 
w sśerpnhi i wrześniu, nato­
miast cztery — pozostali, któ 
rym książeczki skończą się w 
październiku czy grudniu..

Na blankietach zawarte są 
kwoty odpowiadające sumom 
z książeczek wpłat, z propozy

Dokończenie ze «£r 1

Na posiedzeniu Biura pod­
kreślono wagę pogłębiania na 
cechowanych pełnym zaufa­
niem intemacjonalistycznych 
stosunków między Polską 
Zjednoczoną Partią Robotni­
czą a Niemiecką Socjalistycz­
ną Partią Jedności, ich sojusz 
niczych stronnictw oraz orga­
nizacji i w tym duchu kształ­
towania przyjacielskiego, do­
brosąsiedzkiego współżycia i 
wszechstronnej współpracy.

Biuro Polityczne podkreśliło 
znaczenie wizyty i jej rezul­
tatów dla obu połączonych wię 
zami przyjaźni państw, dla 
dalszej współpracy PZPR i 
NSPJ, dla umocnienia wspól­
noty socjalistycznej.

Biuro Polityczne zapoznało 
się z informacją o realizacji 
tegorocznych zadań rolnic­
twa, przemysłu rolno-spożyw­
czego oraz sytuacji w skupie 
i zaopatrzeniu ludności w pro 
dukty żywnościowe. Stwier­
dzono. że spadek produkcji 
zwierzęcej w 19®1 r. oraz nie 
dostateczne zaopatrzenie w 
przemysłowe środki do pro­
dukcji rolnej utrudniają rea­
lizację zadań rolnictwa i gos­
podarki żywnościowej. W o- 
becnej sytuacji szczególnego 
znaczenia nabiera więc upra­
wa każdego hektara ziemi ©- 
raz wykorzystanie wszystkich 
możliwości produkcyjnych roi 
nictwa i przemysłu rolno-spo­
żywczego. Podkreślano, że nie 
może być odłogów i ziemi źle 
zagospodarowanej. Pod tym 
kątem trzeba oceniać rolni­
ków i ich gospodarstwa. Obo­
wiązujące prawo i przepisy 
powinny sprzyjać dobremu 
wykorzystaniu ziemi.

Podkreślono, iż podstawo­

,. ’ z

Spotkanie działaczy 0K0N
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trzegmie naywaatóeyszydh pro 
blemów mieszkańców ezy pra 
cowników obszaru, na którym 
dany OKOŃ pragnie działać.

Mówiono o kryzysie moral­
nym, który bodaj najbardziej 
dławi możliwości, dtrzemiące 
w polskim narodzie. Ten kry 
zys najbardziej dotknął mło­
dzież. Dlatego jednym z zadań 
najważniejszych, które powm 
ni sobie stawiać aktywiści ko 
mitetów odrodzenia narodowe 
go. jest pozyskiwanie mło­
dych. Na pewno nie uda się 
to za sprawą słów gładkich, 
wytartych, lecz czynów kon­
kretnych, dowodzących niezło­
mnej woli kroczenia drogą pra 
ktycaoe^o realitaowasnia idei po 
rozumienia narodowego.

cją wpłaty w miesiącach, w 
których nie reguluje się opłat 
z książeczek. Powtarzamy: z 
propozycją, ^ponieważ 
dodatkowe blankiety nie sobo 
wiązują do skorzystania z 
nich i z tego tytułu nie będą 
pobierane żadne opłaty karne. 
Można nie wnosić tych dodat 
kowych wpłat, ale wówczas 
klient energetyki będzie mu- 
siał uregulować w całości je­
dnorazowo kwotę wynikającą 
z podwyższenia opłat od 1 lu 
tego przy pierwszym rachun­
ku nowej książeczki, bez mo­
żliwości ratalnego rozłożenia 
dodatkowej kwoty.

Uzupełniających blankietów 
w każdym wypadku nie otrzy 
mają jedynie odbiorcy, któ­
rych rachunki wpłat nie prze 
kraczają 100 zł oraz wynoszą 
ponad 20 000 zł, a także użyt­
kownicy lokali niemieszkal­
nych i tak zwani drobni od­
biorcy siłowi. Nie otrzyma do 
datkowych blankietów także 
spora grupa klientów, którym 
książeczki skończyły się w po 
czątku roku i w kwietniu 
otrzymają oni książeczki z ra 
chunkami już uwzględniający 
mi nowe ceny.

W Zakładach Energetycz­
nych „Poznań” poinformowa­
no nas, że w najbiśższych 
dniach ukaże się specjalny ko 
munfkat prasowy, który ob­
szerniej wyjaśni rodzące się 
wątpliwości, (bej)

wym nadaniem w produkcji 
roślinnej jest zwiększenie 
zbiorów zbóż i pasz.

Biuro Polityczne stwierdzi­
ło, że aktualna sytuacja w 
produkcji zwierzęcej wskazu­
je na zahamowanie tendencji 
spadkowych — z wyjątkiem 
drobiu — i utrzymanie się ko 
rzystnych tendencji w skupie 
mleka.

Biuro Polityczne zaleciło I 
ponowne rozważenie bilansu g 
zboża, mięsa i tłuszczu celem 
zapewnienia niezbędnych do­
staw w ramach obowiązujące­
go systemu zaopatrzenia ryn­
ku.

Krytycznie oceniono sto­
pień wykorzystania i upow­
szechniania badań naukowych 
w praktyce rolniczej a także 
poziom doradztwa fachowego. 
Stwierdzono, iż powinny na­
stąpić zmiany w systemie 
nauki w szkołach rolniczych i 
wyższych uczelniach na ko­
rzyść lepszego przygotowania 
praktycznego do zawodu.

Biuro Polityczne zwróciło 
uwagę na konjeczność zapew­
nienia przez jednostki spół­
dzielczości rolniczej i przemy 
słu sprawnego skupu i właś­
ciwego zagospodarowania 
wszystkich płodów rolnych.
Zalecono podjęcie działań w 

celu aktywizacji skupu zbóż i 
ziemniaka

Podkreślono konieczność za 
pewniema zdecydowanie więk 
szej troski o dobre wykorzy­
stanie sprzętu rolniczego oraz 
efektywne zagospodarowanie | 
wszystkich środków produk­
cji.

W kolejnym punkcie po­
rządku dziennego Biuro Poli­
tyczne zapoznało się z sytua­
cją społeczno-polityczną w 
środowisku oświaty. (PAP)

ic®ki jest csas od za 
wiąaaoia tóę większości OKON- 
6w w Pc®nańskiem, wiele już 
na ich koncie jest dokonań 
praMycrarrydh, świadczących, 
że duch pozytywizmu. — odzie 
dziczony no przodkach — 
wśród WiełScopotei nie zgi­
nął. W jednym przypadku to 
uporządkowanie _ — ws ?' 
z władzami hoścSeteymi — roz 
dziad© darów zagranicznych, 
w jasnym skłonienie admini­
stracji lokalnej do zgodnego 
z potrzebami zagospodarowa­
nia pustego obiektu usługowe 
go, jesaeae gdzie indziej sspo- 
wodowanie zalepienia odwlecz 
nej dziury w jezdni przy przy 
stanku tramwajowym. Suma 
takich spraw drobnych złożyć 
się może na fundament zaufa 
nia do idei OKON-ów. (tt)

Wszystko
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1000. 27 marca tego roku wrę 
czyliśmy w Poznaniu 260 ko­
lejnych książeczek. Dla nastę 
pnych zgromadziliśmy już 2 
miliony złotych.

— Myślę, że pora to najspo 
sobniejsza, by przypomnieć nu 
mety rachunków bankowych, 
na które można wpłacać pienią 
dze.

— Konto krajowe to: PKO I 
Oddział Poznań 63513 —
14560 — 132; dewizowe: Bank 
Polska Kasa Opieki S. A. Od 
dział w Poznaniu nr 770828. 
Na koncie tym znajduje się 
równowartość 1500 dolarów 
USA. To pierwsze rezultaty 
naszych działań, którymi zain 
teresowaliśmy zagranicznych 
wystawców na ubiegłorocznych 
Międzynarodowych Targach 
Poznańskich. Ale nie jedyne. 
Zwrócono się do nas o przygo 
towanie specyfikacji potrzeb. 
Gotowość swej pomocy zgłosili 
bowiem Belgowie, którzy cheą 
wiedzieć, czego nam, a raczej 
osobom którym służymy, trze 
ba.

„Mały -Lotek"
Losowanie I

9, M, M, 38, 34

Losowanie H

handlu
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20 marca postanowiono po­
wołać Przedsiębiorstwo Han­
dlu Opałem i Materiałami Bu 
dowlanymi, które zostanie wy 
odrębnione z „Samopomocy 
Chłopskiej”. Od roku 1976 ża 
opatrzeniem ludności zarówno 
na wsi, jak i w mieście, w wę 
giel, materiały budowlane i 
artykuły metalowe zajmowa­
ły się WZSR-y. W odczuciu 
mieszkańców miast organiza-

Komunikat w sprawie zmiany 
krajowej taryfy pocztowej

(PAP) 1. W związku ze wzro 
stem kosztów działalności Pań 
stwowego Przedsiębiorstwa 
„Polska Poczta, Telegraf i Te­
lefon” spowodowanymi nowy 
mi cenami zaopatrzeniowymi 
surowców, materiałów, podwy 
ższonymi opłatami za energię 
i przewozy towarów, a także 
wzrostem innych obciążeń — 
minister łączności zarządził 
zmianę opłat za krajowe usłu 
gi pocztowe i telekomunikacyj 
ne w następujących etapach:

1.1. Od dnia 1 kwietnia br. 
— opłaty za wszelkie usługi po 
cztowe i telekomunikacyjne 
zlecane przez:

instytucje państwowe i spół 
dzielcze,

— przedsiębiorstwa państwo 
we i spółdzielcze,

— przedsiębiorców prywat­
nych,

— organizacje społeczno-po­
lityczne,

— przedstawicielstwa dyplo 
matyczne i konsularne akredy 
towane w PRLS

— zagraniczne przedsiębior­
stwa handlowe i inne.

1. 2. Bea rmiau porasta ją na 
dal opłaty z* usługi pocztowe 
i telekomunikacyjne zlecane

Zagraniczni turyści i 
znowu w Polsce

łagodzenie egramtezeń w 
ruch® turystyczaaysn z krajów ka- 
pa*tóisfrycnBnye#i do uwKMŻli-

w marcu pierwszych
i osób in- 

dywidnaadnych. W potowi marca 
wzmcwtowo weekendiwe wyciecz­
ki z Ixsn>dy«jiti eto Warszawy. Od 
26 do 27 marca p>rs»eft»ywata w Pol- : 
sce pterwaza goapa < turystów — 
związkowców firaocusSkieh, których 
przyjazd aorgamizowany został 
prze® „TottCisme et TravaM” i > 
„OrWs". Do końca imaj® na ko- r 
lejne tygodnńowe pobyty przybę- , 
dzie efceło S3# turystów.

dla domu
— Książeczka mieszkaniowa 

t® zaledwie początek. Droga do 
mieszkania jest jeszcze długa.

— Tak, książeczka nie roz 
wiązuje problemów, zaniedba­
nych do tej pory znacznie. Czy 
nimy liczne starania, by ich po 
siadacze mogli szybciej żarnie 
szkać we własnym domu. Na­
czelna Rada Centralnego Zwią 
zku Spółdzielczości Mieszkanie 
wej opracowuje wytyczne, w 
których nie wyklucza się pre­
ferencji w skracaniu okresu 
wyczekiwania posiadaczom 
książeczek ufundowanych przez 
nasze stowarzyszenie. Myśli- 
my też o budowie domu dota 
cyjnego...

i— Czy nie będzie to wszak 
że przedłużenie domu dziecka?

— Są takie opinie. Nie jest 
wszakże wykluczone, że gdy 
już taki dom powstanie — 
„weźmie” go spółdzielczość, 
przydzielając mieszkania w 
swoich blokach, co byłoby z 
wielu względów korzystniejsze.

Rozrńawiał
ANDRZEJ SKRZ K PCZAK

3, 8, 13, 38, 83

Końcówka banderoli: 8136

„Ekspres - Lotek"
T, 11, 23, 32, 38

opałem
cje te bardziej troszczyły się 
o rolników.

Nowe przedsiębiorstwa ma­
ją mieć charakter regionalny; 
przedsiębiorstwo w Poznaniu 
będzie obejmowało również 
Kalisz, Konin, Leszno i Piłę. 
Będzie ono podlegało Minister 
stwu Handlu Wewnętrznego i 
Usług. Choć nowe przedsię­
biorstwa powinny rozpocząć 
dzisiaj działalność, nie otrzy­
mały jeszcze żadnych zarzą­
dzeń wykonawczych, (gra) 

przez ludność. Podwyższenie 
tych opłat przewidziane jest 
w terminach późniejszych.

2. Opłaty za podstawowe u- 
sługi pocztowe i telekomunika 
cyjne w obrocie krajowym wy 
nosić będą na przykład: — list 
zwykły zamiejscowy do 20 g 
— 6 zł; — list zwykły miejsco 
wy do 20 g — 5 zł; — kartka 
pocztowa — 5 zł; — za polece 
nie — 10 zł; — paczka o wa­
dze do 2 kg — 15 zł; wprowa­
dzona zostaje jedna strefa op­
łat w stosunku do wszystkich 
paczek — paczka o wadze po 
wyżej 2 do 5 kg — 25 zł; — ro 
zmowa telefoniczna z automa 
tu — 2 zł; — opłata abonamen 
towa — 100 zł miesięcznie z 
orawem przeprowadzenia w ra 
mach tej opłaty 50 rozmów 
miejscowych lub równoważnej 
ilości rozmów międzymiasto­
wych; — opłata za telegram 
do 15 wyrazów — 30 zł oraz 
za każdy następny wyraz 2 
zł; — instalacja telefonu mie 
szkaniowego —- 12 000 zł.

3. Nie ulegają podwyżce opła 
ty: — za telefoniczne usługi 
zleceniowe; — za połączenia 
teleksowe w obrocie krajo­
wym.

VII Plenum NK ZSL
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ślił, że zapewniają one gwa­
rancje trwałości gospodarstw 
indywidualnych oraz rówwo- 
prawne traktowanie wszyst­
kich sektorów rolnictwa. Mó­
wiąc o konieczności zmniej­
szenia strat w produkcji żyw 
ności, o potrzebie poprawy 
gospodarki ziemią oraz zwięk 
szenia dostaw środków pro­
dukcji prezes NK zaznaczył, 
że odbudowa dobrego ' rynku 
wiejskiego wpływać będzie na 
umocnienie naruszonych osta 
tnio więzi ekonomicznych anńę

J dzy miastem a wsią.
Rozpoczęła się dyskusja. 

Mówcy akcentując znaczenie 
zapewnienia ładu i porządku 
koncentrowali się przede wszy 
stkim na problemach produk­
cyjnych rolnictwa.

W trakcie obrad Plenum 
NK ZSL zabrał głos I sekre­
tarz KC PZPR, premier, gen. 
armii Wojciech Jaruzelski, 
podkreślając historyczne do­
świadczenia i dorobek sojuszu 
robotniczo-chłopskiego stwier­
dzając, że PZPR wspólnie z 
ZSL i SD jest orędowniczką 
socjalistycznej odnowy o*«z 
porozumienia narodowego.

PAP

POGODA

Poznańskie Biuro Progno® In­
stytutu Meteorologii i GoopodarM 
Wodnej przewiduje *a w
Wielkopolsce: zachmurzenie ®s»*e 
z większymi przejaśnieniem^.

Temperatur* maksymalna <*1 
plus ( do ptas 8 stopni, 
n* od 8 do mteus J srtoęast.
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opracował Roch KowatsM

Nr indeksu 35028 N-T7
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Pomoc i profilaktyka
O projektach nowych ustaw 

mówi Maria Regent-Lechowiet, wiceminister sprawiedliwości

Z Naramowic

— Pani minister, w przy 
polowania jnajilują się pro 
jekty ustaw; o zwalczaniu 
alkoholizmu, oraz o postę­
powaniu z nieletnimi za­
grożonymi demoralizacja i 
przestępczością. Prowadzo­
ne są również prace nad u 
regulowaniem zasad postę 
powania wobec osób pełno 
letnich uchylających sie od 
pracy lub nauki. Dyskusja 
na temat ujemnych dla spo 
łeczeństwa skutków tych 
zjawisk toczy się od wielu 
lat. A przecież problem al 
koholizmu nadal istnieje, 
ba — niepokoimy sie, że za 
graża eoraz bardziej?

■— Nie fetyszyzoj my rai i 
prawa, Dobre prawo, to do- 
were dobry instrument mogą- 
ey służyć rozwiązaniu proble­
mów społecznych, natomiast 
skuteczność zależy od prakty­
ki Wszyscy wiemy. że istota 
oatobłemiu tlkwi w wchowa- 
kw i kułturze społecznej. Pro 
>fat nowej ustawy zmierza do 
teeo. aby pobudzić określone 
gwarancje. Wymienię kilka 
przykładów.

Nowy projekt zakłada obo­
wiązek organów władzy i ad­
ministracji państwowej działa 
nia na rzecz walki z alkoholi­
zmem*. Miedzy innymi no raz 
pierwsz” ustawa przewiduje 
powołanie komisji do spraw 
walki z alkoholizmem, usytuo 
wanej przy Radzie Ministrów. 
Przewiduje się też ogranicze­
nie dostępności do alkoholu 
poprzez wyodrębnienie przed- 
siębiorstw państwowych i spół 
dzśelczych zajmujących się o- 
brotem alkoholem i prowadzę 
nie kontroli sieci punktów 
spraedtaży. Kontroli rzeczywi­
stej, a nie pozorowanej. Zresz 
ta zaproponowaliśmy zakaz 
spraedażz w godzinach od 6 
do T3. Wypowiadamy się za 
kamekwentna politykę cen 
kroczących: ceny trunków o 
większej zawartości alkoholu 
muszę wyprzedzać wzrost do­
chodów ludności. Marże gas- 
trornmjerne za sprzedaż pnir^r 

WiWWw rde pi zekraczać 25
procent (w sytuacji wolnego 
określenia marży na inne ?ro 
dukty sprzedawane w zakła­
dach gastronomicznych).

W nowych przepisach bę­
dzie bezwzględny zakaz spoży 
wania alkoholu na terenie za 
kładu pracy czy też przvcho- 
d®ema w stanie nietrzeźwym 
do pracy, pod wyraźnym ry­

Stanisław Januszewski — „Ro­
dowód polskich skrzydeł”. Wyd. 
MON, s. 246, zł 40.

Stefan Smolis — „1006 słów o 
modelarstwie” Wyd. MON, s. 262, 
Zł 60,

Czesław Struzik — „Pracownia 
techniczna dla techników mecha­
nicznych” wyd. VI. WSiP, s. 463, 
zt 40

Sławomir Wyczański — „Cukier 
nłetwo. Podręcznik technologii dla 

gorem odpowiedzialności za­
interesowanego pracownika i 
kierownika zakładu.

Projekt ustawy okróśla wre 
szcie zasady tworzenia fundu 
szu na cele zwalczania alkoho 
lizmu (zwiększa się poważnie 
odsetek od wpływów ze snrze 
dąży) i precyzuje na co fun­
dusz musi być wykorzystany: 
lecznictwo. działalność na 
rzecz rodzin alkoholików, na 
kształcenie specjalistów itd.

— Czy można się spodzie 
wać, że zwalczanie alkoho­
lizmu nabierze wreszcie 
cech działania komplekso­
wego, a sprawa leczenia 
alkoholików nie będzie spy 
chana na daleki plan?

— Zgodnie z opiniami leka­
rzy przyjmujemy zamiast o- 
kreślenia „leczenie alkoholi­
ków” sformułowanie: lecze­
nie osób uzależnionych od al­
koholu. Przy leczeniu niezbęd 
ne jest współdziałanie pacjen 
ta. Stąd nacisk na dobrowol­
ność leczenie, na perswadowa 
nie zainteresowanemu by do­
bro wolnie poddał się leczeniu, 
na profilaktykę i organizowa 
nie pomocy. Stąd zmiana usy 
tuowania roli lekarza, który 
nie powinien być członkiem 
komisji lecz biegłym: powi­
nien oceniać stan zdrowia cho 
re.go i proponować rodzaj le­
czenia.

— A jeśli perswazja za­
wiedzie?
— Wówczas kiedy podopie­

czny narusza zasady współży­
cia społecznego, biegły oceni 
stopień uzależnienia od alko­
holu i zaproponuje stosowny 
sposób leczenia. Przy czym na 
leczenie stacjonarne lub nie­
stacjonarne w zakładzie może 
kierować wyłącznie sąd. Prze 
widrasno też zmianę eharafcte 
ru izb wytrzeźwień — to p©- 
wmien zaczynać się proces le­
czenia, skierowanie dc porod- 
nl

— Cała ta koncepcja m»- 
że się sahwnać z powadw 
braku placówek leczni­
czych i specjalistów?

— Uważamy, że na sprawę 
uzależnienia od alkoholu powi 
nie<n zwracać uwagę każdy le­
karz i oczywiście należy ich 
do tego przygotować. Kadrę 
specjalistów trzeba po prostu 
lepiej wykorzystać, uwalnia­
jąc od czynności administra­
cyjnych. Jeśli idzie o placów­
ki. przekazuje się obecnie na 
potrzeby służby zdrowia róż­

ZSZ”, wyd. V poprawione WSiP, 
S. 444, zł 91.

MMU
Z ksiĄŻKAMI$!M

„Innowacje w przemyśle. Wyniki 
badań empirycznych” — pod red. 

ne obiekty. Zwiększenie fun­
duszu na walkę z alkoholi­
zmem pozwoli w ciągu kilku­
nastu lat na stworzenie niez­
będnej bazv i zaplecza. Zdaje 
mv sobie snrawe.. że problemu 
nie rozwiążemy w ciągu roku 
Projekt ustawv stwarza nato­
miast prawne instrumenty kom 
nleksówego podjęcia i rozwią­
zania w przyszłości społeczne­
go problemu alkoholizmu.

— Plaga alkoholizmu 
jest ściśle związana z u- 
jemnymi zjawiskami spo­
łecznymi, których do ty­
czą pozostałe projekty u- 
staw.

— Potwierdzają to badania." 
Propozycje w sprawie postępo 
wania wobec osób pełnolet­
nich uchylających się od pra 
cv i nauki (do 45 roku życia). 
bvły przedmiotem wstępnych 
ocen. Istotne znaczenie mieć 
będą doświadczenia związane 
z funkcjonowaniem przepisów 
rozporządzenia rządu z 30 gru 
dnia 1981 w sprawie wprawa 
dzenia powszechnego obowią­
zku wykonywania pracy w 
czasie obowiązującego stanu 
wojennego.

Akcenty wychowawczo - pro 
filaktyetane widać wyraźnie 
w projekcie ustawy o postępo 
waniu z nieletnimi zagrożony 
mi demoralizacja i przestęp­
czością. Do sądów rodzinnych 
wpłynęło w ubiegłym roku 
394 000 spraw i pod nadzorem 
sądów rodzinnych znalazło sie 
ponad 200 000 nieletnich ' ma 
łoletnich. Chcemy zabezpie­
czyć szybką ingerencję sądu 
o^śekuńezego w życie rodzin­
ne w wypadku, gdy dobro i in 
teres dtsieefca M ®»gro®one. 
PirojefcA ąraewśdmje więc wcze 
ane fftooowassłe środki* mogą 
eydi zapobiec desjanealfeacji. 
wydajne ranszerasnie środków 
wychowawczych i etestycane 
ich stopowanie. Podstawowym 
nurtem działania jest 
wanie opiekuńceo - wychowa 
wcae.

Projekt wychodzi przy tym 
z założenia, że rodzice sa pier 
wszymi i głównymi wychowa 
wcami młodego pokolenia, 
stąd podkreślenie odpowiedział 
ności rodziców za wychowa­
nie dzieci. (KAR)

ANDRZEJ DOBRZYŃSKI

Jana Mnjżeta i KMtmierw Poz­
nańskiego. S. 40®, zł 83.

Stanisław Wesołowski — Zao­
patrzenie materiałowe w przedsię 
biorstwie” S. 340, zł 51.

Wacław Gabara — Nauka o or­
ganizacji i zarządzania. Kierunki 
i tendencje’*. S. 132, Zt 3S.

Roman Głowacki, Józef Kramer, 
Leszek Żabiński — ^AnaMza ryn­
ku”. S. 306, Cł 48.

Gdzie, jak i z czego stawiać domki

Jednorodzinne znaczy wieloproblemowe
Różne koleje losu przeży­

wało indywidualne bu­
downictwo jednorodzin­

ne i nadał przed tymi, któ­
rzy już stawiają domki lub 
mają zamiar to uczynić — dro 
ga do celu łatwa nie jest. W 
minionym pięcioleciu hasłami 
próbowano zastąpić działania. 
Wznoszącym własne budynki 
trudności bynajmniej nie uby 
ło.

W Poznańskiem domki były 
i są budowane. W większości 
jednak zlokalizowano je na 
miejskich obrzeżach, pozbawi© 
nyeh infrastruktury technicz­
nej. Nierzadko budowy włó­
ką się w wiessfc©tóc»o»ość, be 
budefica od dawna bre&; ce- 
meset aa sdewśeŁe się toż pesy 
daje, jeffli na przykład paar* 
dzieioasy jast zimą. Wroyątfce 
to s&wtoezme hamuje roewój 
jedn&rwłzhMteg© b^rdownictwa. 
Osłałwa zaarazesa zapał inwe- 
stycyjny, choć pozostały nie­
spełnione marzenia wielu osób 
o zamieszkaniu we własnych 
czterech kątach.

Indywidualne budownictwo 
pomaga rozwiązywać ogólne 
trudności mieszkaniowe. Swiad 
czy o tym fakt, że eo czwar­
ty zasiedlony lokal w kraju 
jest mieszkaniem w niskiej za 
budowie. Dlatego warto i trze 
ba ożywić to budownictwo.

Przez minione lato najwię­
cej domków w Poznańskiem 
przybyło w 1979 roku — 2 592. 
Rok później powstało ich 2 212 
a najmniej — 1 467 w zeszłym 
roku.'Wojewódzkie i miejskie 
władze administracyjne zdają 
sobie sprawę, że przy obec­
nych niedostatkach materiało 
wych nie można planować licz 
by domków na wyrost. Toteż 
w latach 1981—85 przewidzia 
no ich 9 190, w tym 7 010 dla 

ludności nierolniczej. W bieżą 
cym roku zamiar sięga zale­
dwie 1 500 domków, natomiast 
— zakładając stopniową po­
prawę zaopatrzenia w mate­
riały budowlane — w 1985 ro 
ku spodziewane jest postawie 
nie 2 100. —

Na razie szanse na zwiększo 
ne dostawy budulca są nie­
wielkie. Potwierdzili to przed 
stawiciele zakładów produku­
jących m. in. materiały cera 
miczne. W bieżącym roku moż 
na będzie rozdysponować oko 
ło 40 min jednostek eeramicz 
nyeh (pustaki, płyty ścienne, 
itpj, gdy jeszcze w roku 1981 
dostawy wynosiły 184 mła. 
Zaproponowano zatem spro­
wadzanie tych materiałów z 
innych rejosiów krayo. Próbo­
wać trzeba, ałe z jaktai a&ast 
kfeaa — nie wiadomo.

Inny probiera bwdownśctwa 
jednorodzinnego, to praygoto 
wania dlań terenów. Powinny 
one być wyposażone w wodę, 
energię ełektryezną i drogi. 
Jeśli obszar taki znajduje się 
w pobliżu głównych ciągów 
komunaŁnyęh, to łatwiej i tań 
szyna kosztem można będzie 
spełnić ten warunek. Najczę­
ściej jednak osiedla jednoro­
dzinne lokalizuje się na pery 
feriach miast, gdzie doprowa 
dzenie niezbędnych instalacji 
jest niemałą przeszkodą. A je 
dnak szeregowe domki w Poz 
naniu powstawały i nadal są 
budowane na terenach nieuz­
brojonych (choćby w Krzyżów 
nikach oraz w rejonie Podo 
lan i Strzeszyna).

Na niewiele zdadzą się 
więc przygotowane przez Biu 
ro Planowania Przestrzennego 
w Poznaniu plany zagospoda­
rowania gruntów pod budów 
nictwo jednorodzinne, jeśli 
wyznacza się tereny nieuzbro

Kombinat Państwowych Gospo­
darstw Ogrodniczych w poznań­
skich Naramowicach planuje do 
starczyć w tym roku około 3 
min kwiatów. Dwa razy w tygo 
dniu pracownicy zbierają i przy 
gotowują do wysyłki nowe par­
te goździków, gerber, róż, oraz 
kwiatów z rodziny storczykowa- 
tych, które mimo wysokich cen 

są chętnie kupowane.
Na zdjęciu: bukiet z gerber przy 

gotowywany do sprzedaży.

Fot. „Głos” - R Królak

jone. Owe plany nie polrrywa 
ją się więc z rzeczywistymi 
potrzebami oczekujących na 
przydział miejsca pod budo­
wę. W 1981 roku na planowa 
nyeh 1 174 działek — udostęp 
niono zaledwie 312 ( w tym 
w Poznaniu odpowiednio 666 
— 182). W roku bieżącym 
przewiduje się przekazanie 
1 558 działek, w tym w Pozna 
niu 488. A znalezienie odpo­
wiednich terenów — zwła­
szcza państwowych — staje się 
coraz trudniejsze. Niemniej 
przygotowywane są dalsze pła 
ny uzyskania kolejnych 2 500 
działek w Poznańskiem.

Pod koniec 1981 roku w w© 
jewództwie poznańskim w bu 
dowie znajdowało się 924® 
domków irtoywśdoałnyeh. 
Wznoszenie niektórych towo 
od łat. Nie zawsze z winy wta 
ściciełi, a głównie z »śwtocsta 
tka materiałów. Komoesne 
jest zatem ich zapewnienie w 
pierwszej kolejności tym, któ 
rych domki są blisko u<k«ńcse 
nia. Chodzi o to, by tą drogą 
uzyskać jak najprędzej goto­
we mieszkania. Nadto warto 
wrócić do wypróbowanych i 
skutecznych działań w bzbra 
janiu. terenów czynem spoteac 
nym przez mieszkańców. Ta­
kim sposobem ułożono nieg­
dyś m. in. wiele kilometrów 
sieci wodociągowej i kanal-ba 
eyjnej na Swierczewie w Pm 
naniu.'

Przełamanie dotychczaso­
wych barier ograniczających 
rozwój budownictwa indywicht 
alnego uzależnione jest od kon 
kretnych poczynań. W końcu 
trzeba zdać sobie sprawę, że 
bez wszechstronnej pomocy, 
domków przybywać nie bę­
dzie.

ANNA SIEKIERSKA

(KAR) Praca nakładcza, naj 
ezęściej zwana chałupniczą, z 
reguły kojarzy się nam z for­
mą pomocy dla osób niepełno­
sprawnych, matek samotnie 
wychowujących dzieci, a osta­
tnio — zredukowanych urzęd­
ników. Ranga tej pracy nie 
jest ciągle wysoka.

Tymczasem w bogatej Szwaj 
earii, kraju o najwyższych stan 
dardach produkcyjnych znacz­
ną część ludności utrzymuje 
się właśnie z tej formy zarob- 
kx?warnia. Tamtejsi „chałupni­
cy" wykonują nawet najbar- 
dżiej precyzyjne wyroby ze 
sbmnymi zegarkami włącznie. 
OczyMdście w ścisłym współ- 
diziałaniu z wytrwórnią-matką. 
Podobnie jest w Japonii. Wie 
lu znawców tematu upatruje 
jedno ze źródeł sukcesów ja­
pońskiej gospodarki właśnie 
w znakomicie zorganizowanej 
pracy nakładczej. Tę formę 
produkcji doceniają też nasi 
zachodniysąsiedzi.

Na zdrowy rozum także i u 
nas rozwojem chałupnictwa 
powinni być zainteresowani 
wszyscy. Od lat mieliśmy kło­
poty ze środkami na inwesty­
cje. Nie mniejsze problemy by 
ły i są z jakością produkcji, 
marnotrawstwem materiałów, 
absencją. Chałupnictwo stwa­
rza godne uwagi szanse unik­

nięcia tych niedogodności. Oto 
np. warszawski ..Kasprzak” po 
wierzą chałupnikom montaż 
zespołów do skomplikowanego 
sprzętu elektronicznego — i 
chwali sobie jakość wykona­
nej pracy. Koszt każdego e- 
wentualnego bubla bezdysku­
syjnie obciąża kieszeń chałup-

ł

Praca nakładcza

Niedoceniona szansa
' I

nika. Nie ma też najmniej­
szych problemów z dyscypli­
ną pracy, możliwością bezin­
westycyjnego powiększania 
produkcji finalnej itp.

Walory pracy nakładczej są 
więc oczywiste. Na ich uzna­
niu rzecz jednak się kończy. 
Świadczą o tym dobitnie dane 
liczbowe z ostatnich czterech 
lat. Wykazują one zdecydowa 
ny regres. O ile jeszcze w 1979 
roku w spółdzielczości pracy 
(która pełni tu rolę wiodącą), 
zajmowało się chałupnictwem 
przeszło 100 tysięcy osób, to 
już w dwa lata później ich li 
czba spadła do tysięcy. I 
wszystko wskazuje na to, że 

rok bieżący przyniesję dalszy 
spadek.

Przerwanie obecnych — po­
wiedzmy wprost — likwidator 
skich tendencji w chałupni­
ctwie trzeba zacząć od załat­
wienia kilku spraw nodstawo- 
wych. Na pierwszym miejscu 
figuruje status prawny chałup 

nika. Jego prawa pracownicze 
nie. mogą być okrojone tylko 
dlatego, że nie podpisuje listy 
obecności i nie podlega hierar 
chii służbowej.

Kapitalne znaczenie ma dziś 
zaopatrzenie chałupnictwa w 
materiały oraz niezbędne ma­
szyny i urządzenia. Kiedy su­
rowców brakuje najwyższą 
cnotą staje się oszczędne nimi 
gospodarowanie. A chałupnik 
to potrafi. Dlaczego więc prze 
de wszystkim dla niego braku 
je zaopatrzenia? Beż możliwo 
ści tkwi w udostępnieniu cha 
łupnictwu pełnowartościowyrih 
od.padów z wielkoprzemysło­
wych taśm produkcyjnych 1 Z 

tych okrawków można'wyko­
nać produkt najwyższej jakoś 
ci. Udowodniła to założona nie 
dawno w Płocku Młodzieżowa 
Spółdzielnia Chałupników 
produkująca z odpadów 
przemysłu kluczowego odzież 
dziecięcą, pełnowartościowa — 
nawet bardzo atrakcyjną. Po­
dobnie iest ze sprzętem. To co 
w przemyśle trafia na złom, 
dla chałupnictwa mogłoby 
być przydatne przez długie je 
szcze lata.

Następną sprawę, kto wie 
czy nie najważniejszą, można 
by określić jednym słowem1 
atmosfera. Do-bra. sprzyja 
jaca chałupnictwu. Ona właś­
nie może sprawić, że samofi­
nansujące się przedsiębior- 
twa, dotychczas dopominające 
sie energicznie środków na in 
westycje, wezmą się za analizę 
własnych procesów produkcvi 
nyeh w poszukiwaniu moż­
liwości włączenia do nich — 
wszędzie gdzie to uzasadnione 
— pracy nakładczej. I wów­
czas można będzie mówić o 
szansach rozwoju chałupni­
ctwa. Oby nastąpiło to jak naj 
rychlej. Nie stać nas bowiem 
na dalsze marnotrawienie tej 
ogromnej szansy.

TEODOR WERNICKI

W sprawie Studium
Nauczania Początkowego
ECHA

iliiHWI pJjJyL

W „Głosie W.bel&opolskim” z 
dniia 8. III M82 r. ukajała się no- 
ta>tlka pt. „W Poznarjiiu od nowego 
roku szkolnego Studia Nauczania 
Początkowego”. Notatka ta wzłni 
dziła nasze zatatereoowanie, gdyż 
mowa w nśerj o studiach zaocz­
nych z pedagogiki (w zakresie 
specjalności: nauczanie początko­
we) na Uniwersytecie im. A. Mtc 
kiewiicza. Mdwf sie w niej rów­
nież 1 o tym, że absolwenci pro- 
jektowanego tprzez kogo?) Stu­

dium Nauczania Początkowego 
będą mogli kontynuować naukę 
na studiach zaocznych (kierunek: 
pedagogika). To co nas najbardziej 
zdziwiło, to podana informacja o 
zaliczenru nauki w Studłum za 
jeden rok studiów Oznaczałoby 
to że absolwenci Studium będą 
przyjmowani od razu na drugi 
rok studiów.

Obietnica składana przyszłym 
absolwentom Studimm jest nóere- 
ałirwi. Proponowane rozwiązapłc. 
knntynwowania »a«wki po ukończe­

niu Studium w formie studiów 
zaocznych z automatycznym załi- 
ezeotem pierwszego roku nie by­
ło konsultowane ani z wtadzawri 
rektorskimi U AM ani Wydziałem 
Nauk Społecznych, na którym zio- 
kalizowane są te studia, ani, z 
Instytutem Pedagogiki w olbręMe 
którego prowadzi dztełatoońć Za­
kład Pedagogiki PrzedszJkoihneęj 1 
Wezesn oszkoln e j.

Informujemy jednocześnie, ® 
specjalność „nauczanie początko­
we” prowadzone jest od łw. 
demickiego w ramach 5-cśu h»t 
studiów pedagogicznych. Idradt 
przyjęć na tę specjalność ohcjnm 
je: 30 studentów. Proponowany 
jest egzamin wstępny. RegułaffwłB 
studiów nie przewiduje przyjmo­
wania kandydatów od ram ro 
drugi rok.

Prot, dir hab.
AKDRZEJ KWILECK1 

prorektor U AM

OD REDAKCJI: Informację, kto 
ra okazała się nieścisła, otrzymal&t 
my z Kuratorium Oświaty i Wy- 
ehowaflrw*.
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Protest Pn’9js7ości 
arabskiej w Ifraelu
(PAP) W Izraelu odbyły sh; 

we wtorek strajki। i wiece pro 
testacyjne mniejszości arab­
skiej solidarvzuiącei sie z wal 
ką palestyńskich mieszkańców 
zachodniego brzegu Joruan.: 
i strefy Gazy przeciwko terro 
rowi, stosowanemu przez oku 
pantów izraelskich.

W wielu przypadkach de­
monstracje miały burzliwy 
przebieg. W miasteczku Ara­
ba, na północy Izraela, demon 
steanci zaatakowali lokalną 
siedzibę policji, zrywając na 
budynku flagę izraelską. W 
miejscowości Dzialdzulija de­
monstranci wznieśli barykadę 
na autostradzie. W wyniku 
starć z policją wielu demon­
strantów zostało rannych. Siły 
porządkowe dokonały licz­
nych aresztowań.

Akcja protestacyjna została 
zorganizowana przez Komitet 
Obrony Ziemi Arabskiej dla 
taesesenia pamięci ’ sześciu xAra 
bów, zastrzelonych przez poli 
eję izraelską w marcu 1976 r., 
podczas demonstracji przeciw 
ko konfiskacie w Izraelu arab 
skseh własności ziemskich.

Główna akcja protestacyjna 
odbyła się w północnoizrael- 

Jskim mieście Sakhnin, gdzie 
zorganizowano wielki wiec z 
udziałem Arabów izraelskich 
przybyłych z całego kraju. 
Współorganizatorem wiecu by 
ła Komunistyczna Partia Izra 
ela?

W wygłoszonych na wiecu 
przemówieniach przedstawicie 
le społeczności arabskiej ostro 
potępili prowadzoną przez Tel 
Awiw politykę ekspansji prze 
ciwko krajom arabskim ora/ 
terror stosowany przez oku­
pantów na zachodnim brzegu 
Jordanu i w strefie Gazy.

anglikańskiego z rzymsko-katolickim
(PAP) Po 14 latach pracy 

wspólna komisja teologiczna 
duchownych Kościoła rzym­
sko-katolickiego i anglikań­
skiego wyraziła postulat po­
łączenia obu Kościołów pod 
ogólnym zwierzchnictwem pa 
męskim. W myśl zaleceń ra- 
oortu, papież powinien być 
najwyższym autorytetem du­
chownym także dla Kościoła 
•mglikańskiego. jak też mieć 
>rawo do wyrokowania w 
sprawach wiary. Nie osiągnię 
to natomiast porozumienia w 
śprawie zasadniczej doktryny 
Watykanu — dogmatu o nie- 
ąmylności papieskiej Trady­
cja Kościoła anglikańskiego, 
jak głosi opracowanie komi-

sku, że połączenie obu kościo 
łów powinno być dokonaną eta 
parni. Wieloletnie badania wy 
kazały, że będzie można obejść 
ustalenia, które legły u pod­
staw deklaracji papieża Leona
XIII w 1896

Postulat połączenia Kościoła

Piłkarze specjalizują się w meczach wyjazdowychKoszykane przegrali 
w Krakowie z Wisłą

iż Kościół
anglikański jest nielegalny.

Ogłoszenie wyników prac 
komisji nastąpiło na dwa mie 
siące przed planowaną wizy­
tą papieża Jana Pawła tl w 
W Brytanii. Wizyta wzbudzi­
ła nieoczekiwane kontrower­
syjne rćakcje i stała się oka­
zją chuligańskich akcji prote 
stanckich bigotów. Zapowia­
dają oni serię demonstracji 
antypapieskich Stanowisko 
komisji miesranej może dolać

sji. nie dopuszcza, iż papież z ńliwy do ognia i dodatkowo za 
tytułu sprawowania tego urzę ostrzyć konflikty religijne w 
du jest obdarzony darem nie- sprawach. ciągnących się już
omylności. 400 lat. tj od chwili zerwania

Kortwits-ja doszła też do windo- W. Brytanii z Rzymem.

Większość Amerykanów przeciwna
ogromnym wydatkom zbrojeniowym

(PAP) Amerykańskie -Stówa 
rzyszenie Polityki Zagranicz­
nej przeprowadziło poprzez 
swoje oddziały sondaż w 50 
stanach, w którym wzięło u- 
dział ponad 5 000 osób.

W yn ik i śo n d a żu ws k a z u j ą, 
że zaledwie 17 procent respon 
dentów aprobuje roźmiary 
programu rozbudowy zbrojeń 
przedstawionego przez prezy­
denta Reagana. 54 procent wy 
raziło sprzeciw wobec milita 
rystycznego kursu obranego

przez obecną administrację, a 
zaledwie 26 procent wyraziło 
opinię, że USA powinny skon 
centrować się na zwiększeniu 
swego potencjału wojskowego 
przed podjęciem rozmów ze 
Związkiem Radzieckim na te 
mat kontroli, zbrojeń.

Tylko 17 procent uczestni­
ków sondażu nie oponowało 
przeciwko wysokości budżetu 
Pentagonu zaproponowanego 
przez prezydenta Reagana na 
nadchodzące 5 lat.

Waszyngton i Tel Awiw uznały
nową juntę gwatemalską

(PAP) W stolicy Gwatemali 
podano, że Stany Zjednoczone 
uznały we wtorek nową trzy 
osobową juntę gwatemalską, 
która objęła władzę w tym 
kraju po zamachu stanu 23 
marca br. Ambasador USA. 
Frederic Chapin wręczył gwa 
temalskiemu ministrowi spraw 
zagranicznych, Alfonso Alonso 
Limie, oficjalną notę w tej 
sprawie w imieniu rządu Sta 
nów Zjednoczonych. Nota pod 
kreślą, że rząd USA pragnie 
kontynuować „przyjacielskie 
stosunki i współpracę miedzy 
Ptbnr zjednoczonymi a Gwa 
temalą”.

23 marca nowa .junta gwate 
malska na której czele stoi 
gen. Efrain Rios Montt, roz­
wiązała parlament oraz zawiesi 
ła wszelką działalność politycz 
ną. Przedstawiciele Departa­
mentu Stanu USA oświadczy 
li wówczas, że badają sprawę

stosunków z nowymi władza­
mi Gwatemali. Od wielu lat 
Stany Zjednoczone utrzymują 
bliskie stosunki "z kolejnymi 
juntami w Gwatemali.

We wtorek zakomunikowa­
no również, że rząd Izraela 
wyrażił gotowość kontynuowa 
nia przyjaznych stosunków z 
Gwatemalą i uznał nową jun­
tę.

Tymczasem agencje prasowe 
informują, że lewicowi party­
zanci podpalili 3 stacje benzy 
nowe w różnych częściach sto 
licy Gwatemali. Ich, akcję są 
odbowiedzią na żądanie junty 
gen. Efraina Riosa Montta. by 
partyzanci złożyli broń. Do ak 
cji tych przyznała się Party­
zancka Armia Biednych (EGP) 
— jedno z 4 ugrupowań par­
tyzanckich. które ostatnio stwo 
rzyły wspólny front pod nazwą 
Narodowa Jedność Rewolucyj 
na.

Sukces ofensywy irańskiej
w wojnie

(PAP) Z doniesień agencyj­
nych z frontu i re ńsko-irackie 
go wynika, że strona irańska 
odniosła w ciągu ostatnich dni 
sukcesy w roznoczetei 22 mar 
ca br. ofensywie zwanej ope 
racją „Fath” ^zwycięstwo). A 
gencje podkreślają, ie wojska 
irackie ustąpiły z części zaj­
mowanych ód początku wojny

z Irakiem
skowę podięło decyzję, by żoł 
nierze 4 armii „na skutek 
strat jakie ponieśli w związku 
z posuwaniem się naprzód 
wcisk nieprzyjacielskich” wy­
cofali się na tylne nozycje i dc

Niekoinali przegrupowania.
iest to oznaka słabości — pod

tj. od półtora roku 
irańskich.

Cytuje sie odezwę 
ta Irafeu, Saddama

terenów

prezyden 
Hu setna

do żołnierzy 4 armii irackiej, 
która zajmowała pozycje w i- 
rańskiej prowincji Chuzestan 
w pomięli miast Dezful i 
Szusz. W odezwie tei. której 
treść podjęły we wtorek ra­
dio bagdadzkie : iracka agon 
cja INA. Saddem Husein 

'-•Ód "'Arę

G. Marchais 
w Nikaragui

(PAP) Komuniści francuscy 
solidaryzują się z bohaterskim 
narodem Nikaragui i jego re­
wolucją — oświadczył sekre­
tarz generalny FPK, Georges 
Marchais, po przybyciu do sto 
licy Nikaragui — Managui.

Przywódca komunistów fran 
cuskich ocenił pokojowe inicja 
tywy, z którymi wystąpił front 
Wyzwolenia Narodowego im. 
Sandino i rząd Nikaragui, ja­
ko ważny1 wkład w zapewnie 
nie pokoju i stabilności w A- 
"eryce Środkowej.

Dramatyczny przebieg miał 
mecz mistrzowski finałowej 
rundy koszykarzy w Krakowie 
gdzie PO dogrywce Lech uległ 
tamtejszej Wiśle 99:101 (43:47). 
W normalnym czasie gry wy­
nik brzmiał 87:87, a zwycięs­
kiego kosza uzyskał ha kilka 
sekund przed końcem spotka­
nia Zbigniew Kudłacz.

Tak więc szanse nSa tytuł mi 
strzowski koszykarzy Lecha 
zmalały aczkolwiek nie zostały 
jeszcze zaprzepaszczone. Nale­
ży jednak wygrać wszystkie 
mecze jakie pozostały do roze 
grania. by marzyć o zdobyciu 
miana najlepszej drużyny ko­
szykarskiej w kraju.

Najwięcej punktów dla Lecha 
w tym spotkania zdobyli: Kijew- 

ki 39, Je chórek 14, Bogucki 12.
a dla Wisły: Fłkiel 34, Seweryn 25

Kndłac® 21. (wi?)

I LPGA MĘŻCZYZN

O miejsca 
Zagłębie — Śląsk
Wisła — Lech
1. Śląsk
2. Zagłębie
3. Lech
4. Górnik
5. Wisła

23

23

38
38
38
36
36

74:104
101:99

2105—1976 
1926—1842 
2160—2039 
1992—1869 
2059—2073

II LIGA KOBIET
■— GRUPA A

O miejsca fi—W 
Olimpia — Stomil
AZS Zielona Góra

— AZS W-wa

77:79

74:97

6. Olimpia
7. Widzew
8. AZS Zielona

9. AZS 1
10. StocnM

20
Góra

20

30

22

1437—1554
1441—1386

1S49—1671
1332—1633
1246—'8761

INFORMACJA WŁASNA
Dużym sukcesem zakończył 

się występ piłkarzy Lecha w 
Warszawie, gdzie pokonali oni 
warszawską Gwardię 1:0. 
Bramkę w 11 minucie zdobył 
Pawlak. Widzów 2 500. Żółtą 
kartkę otrzymał Kraską (Gwar 
dia).

Ten sukces zawdzięczają po 
znaniacy przede wszystkim 
otwartej grze jaką prowadzili 
od początku spotkania. Na 
efekty nie trzeba było długo 
czekać. Już w 11 minucie cel 
nym strzałem na bramkę 
Gwardii popisał się Niewia­
domski, a dobitkę pewnie za­
mienił na gola Pawlak.

Od tej chwili poznaniacy 
grali jeszcze lepiej przeprowa 
dzając wiele groźnych akcji 
na bramkę przeciwników. Nie 
wszystkie kończyły się celny 
mi strzałami, ale i tych nie za 
brakło. Lechici opanowali cał 
kowicie środek boiska i nie po 
zwalali rywalom na wyprowa 
dzenie groźnych akcji. Wła­
śnie druga linia była najsilniej 
szą formacją kolejarzy w tym 
spotkaniu. Pierwszą groźną sy 
tuację gospodarze wypracowa 
li sobie dopiero na 3 minuty 
przed zakończeniem pierwszej 
połowy meczu.

Druga część spotkania roz­
poczęła się nieszczęśliwie dla 
poznaniaków. W 57 minucie 
za zagranie ręką w obrębie po 
la karnego została podyktówa 
na jedepastka. Naprzeciw Mow 
lika stanął Pulikowski i ude-

tym samym częściowo za nie 
udaije interwencje w ostat­
nich spotkaniach na poznań­
skim boisku.

Lechici stali się wiosną dziw 
ną drużyną. Lepiej grają w 
meczach wyjazdowych niż w 
Poznaniu. Najlepiej mówi o 
tym liczba zdobytych dotych­
czas punktów — 8 w rozgryw 
kach wiosennych z czego 5 w 
meczach wyjazdowych (zwy­
cięstwa z ŁKS w Łodzi i z 
Gwardią w Warszawie oraz re 
mis w Szczecinie z Pogonią), 
a tylko 3 na własnym boisku 
(zwycięstwo z Motorem i re­
mis z Szombierkami przy o- 
statniej porażce ze Śląskiem). 
Kolejne spotkanie lechici ro­
zegrają już w sobotę tym ra­
zem z Arką w Poznaniu. Mo­
że wreszcie zademonstrują 
swym kibicom na co właści­
wie ich stać.

rżył piłkę mocno oraz celnie. 
Mowlik spisał się jednak do 
skonale — wyczuwając inten­
cje warszawianina zdołał za­
pobiec utracie gola, skutecz­
nie zagradzając piłce drogę 
do bramki. Zrehabilitował się

JERZY ZIÓŁKOWSKI
Gwardia — Lech 9:1
Śląsk — Szombierl 
Widzew — Bałtyk 
Stal — Wisła 
Ruch — Zagłębie 
Motor — Pogoń 
Arka — ŁKS 
Górnik — Legia

ci 3:0 
1:1 
1:0 
4:0 
2:2
1:0
14

1. Śląsk 21 23:14 29—16
2. Widzew 21 26:16 30—24
3. Pogoń 21 26:16 34—30
4. Górnik 21 25:17 27—46
5. Gwardia 21 23:19 26—22
6. Lech ".1 23:15 19—16
7. Stal 21 23:19 20-17
8. Lęgia "1 23:19 26—24
9. ŁKS 21 20:22 19—24

10. Zagłębie 21 20:22 19—26
li. Szombierki 21 19:23 27—21
12. Wisła 21 19:23 26—22
13. Bałtyk 21 16:26 14—26
14. Arka 21 16:26 9—27
15. Motor 21 15:27 26—36
16. Ruch 21 14:26 18—23

W I rundzie żużlowej ekstraklasy

Wyjazdowe mecze Unii i Startu

G. Marchais potwierdził soli 
darność FPK z Kubą, Grenadą 
a także z narodami Salwadoru

Gwatemali walczącymi o 
swe narodowe wyzwolenie. Po 
tępił on farsę tzw. wyborów 
w Salwadorze oceniając je ja 
ko manewr amerykańskiego 
imperializmu' i rządzącej junty. 
Sekretarz generalny FPK opo 
wiedział się za politycznym u 
regulowaniem kryzysu salwa- 
dorskiego i w związku z tym 
nodkreślił znaczenie wspólne 
go oświadczenia rządów Fran 
ęji i Meksyku w sprawie Sal­
wadoru.

W niedzielę, 4 kwietnia br. 
żużlowcy ekstraklasy zainau­
gurują zmagania o tytuł druży 
nowego mistrza Polski. Repre 
zentanci Wielkopolski — Unia 
Leszno i Start Gniezno — za 
liczani są do grona faworytów 
tegorocznych rozgrywek, ale 
już w pierwszej rundzie cze­
kają ich niełatwe pojedynki 
o ligowe punkty.

Leszczyńska Unia udaje się 
do Rzeszowa gdzie spotka się 
z beniaminkiem I ligi — tam 
tejszą Stalą. Rzeszowianie w 
szeregach których występowali 
kiełokrotni reprezentanci kra 
ju Florian Kapała, Stefan Kę 
pa, Marian Spychała. Janusz 
Kościelak po 13 latach poby

tu w II lidze powrócili w sze 
regi najlepszych drużyn kra­
ju. ,

Zespół trenera Zdzisława 
Dobruckiego z pewnością de­
monstruje lepsze wyszkolenie 
techniczno-taktyczne, w zespo 
le Unii występują zawodnicy 
znani wszystkim sympatykom 
sportu żużlowego w naszym 
kraju, ale o sukces w Rzeszo 
wie z pewnością nie będzie łat 
wo. Barw Unii w meczu ze Sta 
lą bronić będą: 1. R. Janko­
wski, 2. R. Feld, 3. W. Heliń- 
ski, 4. B. Jąder, 5. R. Buśkie- 
wicz, 6. Z. Kasprzak.

Znacznie trudniejsze zada­
nie oczekuje żużlowców Star­
tu Gniezno w Bydgoszczy, w

spotkaniu z miejscową Polo­
nią. W minionych dwóch ła­
tach na bydgoskim torze, gnie 
^nianie toczyli z gwardzistami 
zacięte pojedynki ulegając mi 
nimalnie 50,5:56,5 oraz remisu 
jąc przed rokiem 45:45, ale te 
raz poloniści będą rywalem 
bardziej wymagającym. W mi 
nioną niedzielę as atutowy Po 
lonii — Bolesław Proch i Ma 
rek Ziarnik zaprezentowali 
świetną formę w „Kryterium 
asów”, a w konfrontacji, z dru 
żyną trenera Andrzeja Pogo­
rzelskiego bydgoszczanie naj­
prawdopodobniej wystąpią 
wzmocnieni pozyskanym z Gru 
dziądza obiecującym zawodni 
kiem — Zdzisławem Ruteckim.

Początek spotkania o godz. 
16, a goście desygnowali do 
walki zespół w ustawieniu: 1. 
W. Kaczmarek, 2. W. Panko­
wski, 3. E. Błaszak, 4. T. Bril 
lowski, 5. L. Kujawski. 6. P. 
Podrzycki, 7. K. Wójcik (jp)

Kalendarz rozgrywek I ligi żużlowej
29. VIII

J. Brady 
ponownie w szpitala

Polonia Bydgoszcz — Start Gniezno
Stal Rzęs® ów — Unia Leszno 

ROW Rybnńk — Wybrzeże Gdańsk 
Fatabaz Zielona Góra

— Kolejarz Opole
Stał Gorzów — Apator Toruń

Start — Stal Rz.
Kolejarz — Unia 

Potonóa — Falubaz 
Stal G. — Wybrzeże

Apator — ROW

Start — Kolejarz 
Polonia — Unia 

Apator — Wybrzeże 
Stal G. — ROW 

Falubaz — Stal Rz.

5. IX

kreślił prezydent.
Źródła irackie wskazują, że 

m z eg runowa nie wojsk, ani wy 
cofanie z niektórych terenów 
nie oznacza porażki na fron­
cie. W Bagdadzie nie podano 
jak daleko wyoofałv się woj­
ska irackie. Agencja Reutera 
nisze jednak, że ostatnie wal 
ki mogą stać się jednym z de 
cvdujących czynników w wol­
nie. zwracając uwagę, że od 
kilku miesięcy na froncie jroń 
sko - irackim prowadzone by- 
łv "lóvmj? walki pozycyjne.

HUMOR l SATYRA

•Jtalenspletel

(PAP) Dokładnie w rok po ? 
zamachu na prezydenta 
gana, rzecznik prasowy Białe | 
go Domu, James Brady, któ-1 
ry w tym incydencie odniósł 
ciężkie obrażenia, ponownie 
musiał być umieszczony w 
szpitalu w związku ze stanem 
zapalnym żył w lewej nodze. 
Schorzenie to nazywa się fa 
chowo thrombophlabitis. Stan 
nacjenta określa się jako ogól 
nie dobry, wykluczając ewen 
tmdność operacji.

41-letni Brady został trafio 
ny przez zamachowca kulą w 
głowę i utracił część mózgu. 9 
miesięcy po zamachu Spędził

czasie serię kilku operacji, któ 
rych celem było usunięcie pod 
stawowych obrażeń oraz zła 
godzenie komplikacji pourazo 
wych. Dopiero w listopadzie 
Brady opuścił klinikę. Ma czę 
.ściowo sparaliżowaną lewą po 
łowę ciała, porusza się z/ tru 
dem o lasce, zachwianiu uległa 
równowaga psychiczna. Miał 
nawet atak epilepsji.

Wybrzeże — Start 
Unia — Falubaz 

Apator — Polonia 
Kolejarz — Stall G. 

ROW — Stal Rz.

Falhba® — Start 
Wybrzeże — Unia 
Stal Rz. — Apator 
Stal G. — Polonia 
ROW — KeHejarz

Unia — Start 
Wybrzeże — Falubaz 
Stał Rz. — Stal G. 

ROW — Polonia 
Kolejarz — Apator

Start — Apator

Stal Rz. — Wybrzeże

Fatabwr — ROw

Kolejarz — Start 
Unia f- Polonia 

Wybrzeże — Apator 
ROW — stal G. 

Stal Rł — Fa>krt>az

Fabubee — Wybrzeże

Potom* — ROW
Apator — Koaejorz

ROW — Start

Fahibaz — Stal G.

Start — Stal G. 
Unia — ROW 

Połonóa — Wybrzeże 
Awabor — Fakibaz 

Kolejarz — Stal Rz.

Start — ROW 
Apator — Unia 

Kolejarz — Wybrzeże 
Polonia — St.afl Rz. 
Stal G. — Falubaz

19. IX

Start — Polonia 
Unia — Stal Rz. 

Kolejarz — Falubaz 
Apator — Stal G. 
Wybrzeże — ROW

Start — Wybnreeżc
Falubaz — Utnła 

,Stad G. — Kolie jarz

Stal Rz. — ROW

Apator — Start 
Unia — StaS G. 

Kolejarz — Polonia 
Wybrzeże — Stal Rz. 

ROW — Fałuba-z

Stal Rz. —IStart
Unia — Kolejarz 

Wybrzeże — Stal G.
ROW — Apator 

Falubaż — Polonia

Start — Falubaz 
Unia — Wybrzeże 
Kolejarz — ROW 
Apator — Stal Rz. 
Polonia — Stal G.

Stal G. — Start 
ROW — Uni* 

Stal Rz. — Kolejarz 
Fatabaz — Apator 

Wybrzeże — Fełewia



O Praca
Kobiety do pracy przyj- 
mie ogrodnictwo Poznań- 
Szczepankowo, ul. Ro_ 
dawska 17. Ili78g

© Sprzedał 
Sprzedam obrączki złote, 
tel. 626-37 . 2500g

Opony de Zastawy. T>1.
20-84-38. U314g

Pani po czterdziestce do 
prowadzenia domu i opie 
ki nad dwojgiem dzieci 
na wyjazd potrzebna za­
raz. Zgłoszenia: Wojska 
Polskiego 45 po godz. 17.

11160g

Sprzedam sadzonki po­
midorów. Przeźmierowo 
Dolina 43. U423g

Meble (secesja) sypialnię, 
bufet, stół, krzesła, fo­
tele sprzedam, telefon 
66-06-93 godz. 12—18. 48947g

Sprzedam Tarpana w do­
brym stanie, tel. 540-39. 

U416g

Kupię własnościowe M-3 
lub M-2 w Poznaniu. Tel.
69-38-40 po godz. 15 . 9080g

Karoserię Fiata 126p no­
wą sprzedam. Tel 79-15-19 

9452g

Sprzedam telewizor ko­
lorowy Rubin oraz Luxo- 
mat prod. NRD. Oferty 
11453g Biuro Ogłoszeń. 
Skryta 1.

Świerki srebrne, jałowce, 
modrzewie, tuje ozdobne 
sprzedam. Komorniki No-
wa 2. 5038g

Pracowników do warszta­
tu odlewniczo-ślusarskie- 
go na dobrych warun­
kach na cały i pół etatu 
przyjmę. Oferty 11246g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1

Sprzedam kredens i wi­
trynę. Bukalski telefon 
20-55-38. | 11099g

® Samochody
Sprzedam karoserię Sy­
reny 105 Plewiska Osied­
le ul Polowa 3. 11315g

Zamienię nowego Fiata 
126p na no\vego 125p Je­
rzy Zendlewicz, 62-710 
Władysławów, woj. Ko­
nin, teł 8. U144g

M-2 własnościowe Jeżyce 
zamienię na większe. 
Oferty 11076g Biuro Ogło 
szeń, Skryta 1.

© Nieruchomości
Sprzedam działkę budo­
wlaną z rozpoczętą budo­
wą, 700 m! w Przeźmie­
rowie Oferty 8509g Biu­
ro Ogłoszeń. Skryta 1.

ZAKŁAD PATOLOGII 
DOŚWIADCZALNEJ ZWIERZĄT 

Polskiej Akademii Nauk w Poznaniu,
) ulica Grunwaldzka 250

Malarzy 1 uczniów przyj­
mę. Parecki Gwidon Mo­
sina Sremska 11 8443g

S Nauka
Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Sżczurkówna 
Poznań, Aleje Marcin 
kowskiego 2A, parter 

10563g

t

Sprzedani kolorowy te­
lewizor Rubin, ul Al­
bańska 74 (działki) 11240g

Złoty pierścionek i kol­
czyki sprzedam. Telefon

Karoserię Fiata 126p, po 
wypadku sprzedam pl 
Młodej Gwardii 5a m 14. 

4871g

79-13-99. U164g

Sprzedam rozsadę pomi­
dorów, tel. 761-38 11213g
Sprzedam spacerówkę z 
budką j pokrowcem Tel
607-71. 9933g

• W dniu 29 marca 1982 roku po ciężkich 
cierpieniach zakończyła swe pracowite ży-

cie, pojednana. . „ z Bogiem,
siostra, przeżywszy lat 48, śp

nasza najdroższa

KRYSTYNA BARTŁOMIEJCZAK
z domu Klimkiewicz

Pogrzeb odbędzie się 2 kwietnia 1982 roku 
o godzinie 9 na cmentarzu na Miłostowie.

U422g
OHESIHH®

Strapione 
siostry Maryla i Ula z rodziną

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
• 29 marca 1982 roku zakończyła swój praco­
wity i pełen poświęcenia żywot, przeżywszy 
lat 74 nasza najukochańsza, nigdy niezapom 
niana żona, matka teściowa, babcia i pra­
babcia, śp

PELAGIA SIEBERT
Pogrzeb odbędzie się w piątek 2 kwietnia

o godz. na cmentarzu górczyńskim

Pogrążona w smutku

Prosimy 
Poznań 
(dawniej

o 
ul

RODZINA 
nieskładanie kondolencji 
Rycerska 41B m 3

Łukaszewicza 18) 11231g

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 29 marca 1982 roku zakończyła swe pra­
cowite życie, przeżywszy lat 48, nasza naj­
ukochańsza żona, mama, teściowa, babcia, śp

KRYSTYNA BARTŁOMIEJCZAK
z domu Klimkiewicz

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 kwietnia br. 
o godz. 9 na cmentarzu Miłostowo.

W głębokim smutku pogrążeni

mąż z dziećmi 1 rodzina
10999g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
26 marca 1982 r. zakończyła swój pracowity 

żywot, przeżywszy lat 71, nasza najukochań­
sza mama, teściowa, babcia i prababcia, śp

CECYLIA STANIEK
z domu Osuch

Msza św odprawiona zostanie w 
kwietnia br o godz. 8.30 w kościele 
nym św. Jana Yianney na Sołaczu

sobotę 3 
parafial- 
Pogrzeb

o godz. 10.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej 
W smutku pogrążona

RODZINA
11247g

4- Z głębokim żalem żegnamy serdecznego ko- 
I legę, śp.

BOGUSŁAWA KŁOSOWICZA
długoletniego wzorowego pracownika Działu 
Epidemiologii Wojewódzkiej Stacji Sanitarno- 

Epidemiologicznej w Poznaniu.

lllOlg

Cześć Jego p a m i ę c1 1

Koleżanki i koledzy

kich
z anielską cierpliwością, opatrzona Sakramen-

ZGOŁAMARIANNA
z domu Klose

Msza św. żałobna odprawiona zostanie 3 kwiet-

matka, siostra, teś- 
babcia i prababcia

nia br o godzinie 
w Krzyżownikach, 
cowym cmentarzu

Dnia 29 marca 1982 roku zmarła po krót-
ciężkich cierpieniach, znoszonych

tami św , nasza ukochana 
ciowa, szwagierka, ciocia, 
śp.

Pozna

12 w kościele parafialnym 
po czym pogrzeb na miejs- 
o godzinie 13

W smutku pogrążona
RODZINA

11408g

4- Dnia 29 marca 1982 roku zmarła po krótkich 
T cierpieniach, opatrzona Sakramentami św,, 
nasza kochana żona, mama, teściowa i babu­
nia, śp.

ZOFIA TOMEŃCZUK
z domu Wesołowska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 3 kwietnia 
br. o godzinie 11.30 na cmentarzu junlkow- 
skim.

W smutku pogrążony 
mąż z rodziną

Poznań, ul. Sochaczewska 6 m 5 dawniej: 
Sokoła 29. U221g

KOLEŻANCE

MARII KRAWCZYK
WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

z powodu zgonu 
Matki

składają: 
współpracownicy 

Szkoły Podstawowej nr 20 w Poznaniu 
U283g

® Lokale
Leszno 3-pokpjowe spół- 
dziielcze zamienię na M-2
Poznań 
908 2g
Skryta 1

okolica Oferty 
Biuro Ogłoszeń

Sprzedam części do Peu­
geota 304-204 Oferty 
11454g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1.

Sprzedam ciągnik C-355 
oraz Zuka skrzyniowego 
Środa, Żwirki i Wigu­
ry 26. H241g

Poszukuję umeblowane­
go mieszkania do wyna-/ 
1ęcta Płatne z góry Ofer 
ty 9047g Biuro Ogłoszeń.
Skryta 1

4-pokojowe (130 m’) za­
mienię na 2 mieszkania 
Po 2 pokoie jedno do 1 
ptr z co Oferty 9079g 
Biuro Ogłoszeń Śkrvta 1

4- Dnia 26 marca 1982 roku zasnęła 
1 przeżywszy lat 70 nasza kochana 
teściowa, siostra, ciocia i babunia

ANNA RANIEWICZ
z domu Górska

Pogrzeb odbędzie się w piątek 2

w Bogu 
mamusia,

kwietnia
br o godz 12.15 na cmentarzu junikowskim

W smutku pogrążona

córka z rodziną

Poznań, ul Winlary 50 m 1 
dawniej Szamarzewskiego 21 m 10. U060g

-U Dnia 28 marca 1982 r zmarła po ciężkich 
I cierpieniach opatrzona Sakramentami św 
przeżywszy lat 57. nasza ukochana mama, sio­
stra, teściowa i babcia, śp

ZOFIA SIEIŃSKA
z domu Śniedziewska

Pogrzeb, odbędzie się dnia 2 kwietnia o godz 
13 na cmentarzu Junikowo

(SET

W smutku pogrążone 
dzieci wraz z rodziną

Poznań, ul Świerczewskiego 13ÓB m 6 11158g

4. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
' 27 marca 1982 roku zakończył nagle swoje 
bardzo pracowite życie, pełne poświęcenia mój 
najdroższy mąż, nasz drogi ojelec, syn, brat, 
szwagier, kuzyri i wujek, odszedł od nas 
przeżywszy lat 43, śp.

JANUSZ KACZMAREK
Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu junlkow- 

skim w dniu 2 kwietnia 1982 roku o godz. 10.30.

W smutku pogrążona

łona z synami i rodziną

Poznań, ul. Kosińskiego 14 m 15. U062g

4. Z głębokim bólem zawladamaimy, że dnia
29 marca 1982 roku odszedł od nas po cięż­

kiej chorobie, w wieku 39 lat, nasz najdroż­
szy 1 najtroskliwszy mąż, tatuś, syn, brat, zięć, 
szwagier 1 wujek, śp.

mgr inż. JERZY JA^CZĄK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 kwiet­

nia br. o godzinie 12.30 na cmentarzu na Mi- 
łostowle.

Poznań, Os. Czecha 10 m. 9. 11356g
n

-U Z głębokim żalem i bólem zawiadamiamy, 
I że w dniu 26 marca 1981 roku zakończyła 
po ciężkiej chorobie swe pracowite życie, 
w wieku 78 lat, nasza najdroższa i nigdy nie­
zapomniana mama, ukochana babcia, teścio­
wa i prababcia — emerytowana pracownica 
Zakładów Fosforowych w Luboniu, śp.

MARIA SZAFCZYK
z domu Biniak

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 3 kwietnia 
br o godzinie 12 na cmentarzu Miłostowo.

W smutku pogrążona

Autobus zakładowy odjedzie w Luboniu — 
skrzyżowanie ulicy Fabrycznej a Kopernika
o godzinie 10.30 11225g^

4- W dniu 29 marca 1982 roku zasnęła w Bogu, 
• po krótkich cierpieniach, moja kochana żo­
na, siostra i babcia, przeżywszy lat 62, śp.

IRENA
Pogrzeb 

dżinie 8.15

SZULC - KORDYLEWSKA
odbędzie się 3 
na cmentarzu

kwietnia br o go- 
junikowskim.

Poznań, Dąbrowskiego 49

I trapiony 
mąż z rodziną

m 27. 11404g

KOLEŻANCE
BOGUMILE POPOWICZ
WYRAZY SERDECZNEGO ŻALU 

1 WSPÓŁCZUCIA
z powodu zgonu

Męża
składają:

Zarząd 1 Rada oraz współpracownicy 
Spółdzielni Inwalidów im. Dr. Fr. Witaszka 

w Poznaniu

nsaB
711-K3

UCZENNICY
RENACIE ŁISIEWICZ

WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
w związku z tragiczną śmiercią

Matki
składają:

Dyrekcja, nauczyciele, koleżanki i koledzy 
z ZSZ im. J. Lelewela w Poznaniu

11103g

Wrocław. Zamienię włas­
nościową kawalerkę na 
podobne, Poznań. Oferty 
9235g Biuro Ogłoszeń 
Skryta 1.

Wrocław — pokój, kuch­
nia. łazienka samodziel­
ne zamienię większe 
w Poznaniu. Tel. 672-569 

9U6g

Sprzedam pół domu bite 
niaczego. wysoki pnrter 
do wykończenia W rozli­
czeniu 2 mieszkania włas 
nościowe względnie po­
łowa domu bliźnia^czego 
za 1 mieszkanie. Oferty 

\8450g Biuro Ogłtoszeń
Skryta 1

OGŁASZA KONKURS 
na, stanowisko

sio C H E M I K A.

M-3 spółdzielcze w no­
wym bud w Strykówie 
k Łodzi wszystkie wy­
gody, zamienię na podob-

Sprzedam dom, ogród? 
3000 mf warunek miesz­
kanie Tel 406-83 8470/g

ne lub większe w 
rym lub nowym bud
Rawiczu 
okolicy

Poznaniu

sta 
w

lub
Wiadomość:

ySzymcząk Stryków Os.
Sta’rv Rynek 3 m 19

9161g

Dom jednorodzinny w 
Poznaniu lub okolicy ku 
oię w rozliczeniu M-5 
własnościowe Tel, 714 1)6 
no godz 18 880?:g

Ogrodnictwo 40 arów ta­
nio sprzedam (Ratafie). 
Oferty 8808p Biuro Otło- 
wri Skrvta 1.

-I- Dnia 29 marca 1982 roku zmarł w wieku 
I lat 83, ukochany rnój mąż, nasz ojciec, dzia­
dek i pradziadek, śp

mgr inż. GUSTAW CHOLEWA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 2 kwietnia 

br o godzinie 15 na cmentarzu komunalnym 
w Swarzędzu.

Swarzędz, ul. Sikorskiego 5. ll(275g

4- Dnia 31 marca 1982 roku zmarła po 
I glch cierpieniach moja droga żona, 
chana matka, teściowa i babunia, śp.

ANNA KOSSOWSKA
z domu Łapawa

Pogrzeb odbędzie się 2 kwietnia br o
11.30 na

Prosimy
Poznań,

cmentarzu górczyńskim.

dłu- 
uko-

godz.

W smutku pogrążeni

mąż, dzieci z Wnuczkami
o nieskładanie kondolencji. 
ul. Karwowskiego 7 11555g

E5S1

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
27 marca zmarł nagle przeżywszy lat 37 

mój kochany mąż, nasz kochany,' tatuś, uko­
chany syn, zięć, brat, szwagier i wujek, śp.

BOGDAN WIKTOREK
Pogrzeb odbędzie się 2 kwietnia br. o godz. 

16 na cmentarzu winiarskim, ul. Wojciechow­
skiego.

W nieutulonym żalu

Uprasza
Poznań,

żona z synami, matka i rodzina 
się o nieskładanie kondolencji.
Kuźnicza 29 m 8. U494g

tW głębokim żalu i smutku zawiadamiamy, 
ż« dnia 29 marca 1982 r. odeszła od nas 
na zawsze po długich i ciężkich cierpieniach 

opatrzona Sakramentami św. w 45 roku życia, 
moja najdroższa żona, najukochańsza mamu­
sia, teściowa, córka, synowa, siostra, bratowa, 
szwagierka 1 ciocia, śp.

JANINA JAĘCZASZYK
z domu Wożniak

Pogrzeb odbędzie się 3 kwietnia br. o godz.
13 na cpientarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Poznań, Junikowska 8a. lŻ139g

+ Dnia 30 marca 1982 roku zakończyła swój 
I pracowity żywot pełna dobroci i poświę­
cenia nasza najdroższa, ukochana mama, teś­
ciowa i babcia, przeżywszy lat 68. śp.

WŁADYSŁAWA OLEJNIK
z domu Winiecka

W głębokim smutku pogrążeni

synowie z rodzinami
Oborniki, ul Powstańców Wlkp 19 11526g

tW dniu 28 marca 1982 roku odszedł od nas 
po długich i ciężkich cierpieniach znoszo­
nych z wielką cierpliwością nasz drogi oj­

ciec, teść i dziadek, śp

JAN WAWRZYNIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 3 kwietnia o godz.

10 na cmentarzu na Miłostowie.

SB

Wymagane: wykształcenie wyższe (stu­
dia chemiczne, farmaceutyczne itp., pierw­
szeństwo mają absolwenci)

Kandydaci winni zgłaszać się osobiście 
w godzinach przedpołudniowych. 798-K1

Sprzedam parceię okolica 
Swarzędza. Tei. 22-23-20 

. 8833g

@ Rożne
Pośredniczę przy, kupnie 
— sprzedaży mieszkań 
domów, działek Poznań 
skr. poczt. 50-31 Stelma­
chowski. 7254g

Kawaler 23-let.nl pracu­
jący, wyznania rzymsko­
katolickiego pozna panią 
inteligentną miłej pre­
zencji do lał 23. chętnie 
z mieszkanieto. Cel ma­
trymonialny Fotografia 
mile widziana, dyskrecja 
i zwrot, zapewnione. Ofer 
ty 9150g Biuro Ogłoszeń. 
Skryta 1.

Czyszczę kożuchy 
nami Luboń ul. 
żyńskiego 6ą.

troci- 
Dzier

9151g

Biuro
Matmmoniai nr

,,-Małżeństwo”
Matrymonialne

Poznań
Libelta 29 kojarzy szczę. 
śliwę małżeństwa. Czyn­
ne godz.. 15—19 10596g

Stanu wolnego, samotny 
lat 55, własny dom. ma­
terialnie niezależny, za­
pozna miłą panią do lat 
55 bezdzietną Cel matry­
monialny Oferty 9141g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Samotny po studiach po-
zna zgrabną, 
ustabilizowaną 
pannę do lat 26

uczciwą 
życiowo 
Cel ma-

trymonialny Oferty 49128g 
..Prasa”, Skryta 1

Kawaler 24-letnl wzrost 
184 cm spokojnego, miłe­
go usposobienia bez na­
łogów po-zna pannę w 
celu matrymonialnym. 
Zdjęcie mile widziane. 
Oferty 89®2g Biuro Ogło­
szeń, Skrytą 1.

Z głębokim

mąż, 
76, śp.

marca 
ojciec,

1982
żalem zawiadamiamy, że dnia

roku zmarł nasz ukochany
dziadek i teść, przeżywszy lat

BERNARD DORNOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 3 kwietnia 

o godz. 9.45 na cmentarzu na Junikowie.
W smutku pogrążona

Autobus odjedzie sprzed domu żałoby o godz 
9.
Poznań Grochowska 9.

Bydgoszcz. ll321g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
28 marca 1982 roku został powołany przed 

tron Boży do krainy wieczności po ciężkich 
i długich cierpieniach znoszonych z anielską 
cierpliwością, opatrzony Sakramentami święty— 
mi mój ukochany wierny i oddany do końca 
swego życia mąż, tatuś, teść, dziadziuś, brat, 
szwagier, kuzyn i wujek, śp.

ANTONI KOWALSKI
przeżywszy 71 lat

Pogrzeb odbędzie się w dniu 3 kwietnia 1982 
roku o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W wielkim smutku pogrążeni 
żona, dzieci, synowa i zięć 

oraz wnuczki

Poznań, Kasprzaka 19 m 4. llt77g

Dnia 28 marca 1982 r. zmarł długoletni czło­
nek naszego Cechu

mgr BOLESŁAW NIKLAS
mistrz krawiecki

długoletni działacz społeczny, były starszy Ce­
chu Rzemiosł Włókienniczych, były radny 
Miejskiej Rady Narodowej, przewodniczący 
Sądu Izby Rzemieślniczej, odznaczony Hono­
rową Odznaką M. Poznania i najwyższymi

odznaczeniami rzemiosła.
W Zmarłym rzemiosło 

ciło wiernego kolegę i
w rozwoju 

.Pogrzeb 
o godz. 14 

Rodzinie 
czucia

Msza św. odbędzie się 2 kwietnia br. o godz 
14.30 w kościele Najświętszej Marii Panny 
w Obornikach, następnie pogrzeb na miejsco­
wym cmentarzu.

składają:
Zarząd, członkowie i pracownicy 
Cechu Rzemiosł Włókienniczych 

w Poznaniu

W smutku pogrążona
RODZINA

10931g

-L Pogrążeni w głębokim' bólu i smutku do- 
I poslmy, że w dniu 29 marca 1982
zmatła w wieku 79 lat nasza najdroższa 
ka, teściowa, siostra, szwagierka, ciocia i 
cia, śp.

roku 
mat-
bab-

MARIA MIESZALSKA 
primo voto Respondek 

> łomu Bartkowiak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia » kwiet­

nia o godz. 10.90 na cmentarzu junikowskim.
Syn z rodziną

11301g

Dnia 29 marca 1982 roku zmarł w wieku lat 
75 nasz kochany brat i wujek

KAZIMIERZ GUCKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 1 kwietnia 

br. o godz. 16 na cmentarzu parafialnym w 
Puszczykowie.

RODZINA

BMB

rzemiosła.
odbędzie się

naszego Cechu utra- 
wybitnego działacza

dniu 5 kwietnia
na cmentarzu na Miłostowie.

Zmarłego wyrazy głębokiego współ-

712-K3

tDnia 30 marca 1982 roku zasnęła w Bogu 
opatrzona Sakramentami św moja najdroż­
sza i najukochańsza matka śp

z Koniecznych
Leonarda Stanisława BOIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 3 kwiet­
nia br .o godz. 7.30 z kaplicy cmentarnej na 
Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona
córka

Poznań, ul Śniadeckich 30 m 4. 11486g

+ W dniu 27 marca br zmarła tragicznie 
w 20 roku życia

wzorowa 
Studium

TERESA WITASIK
słuchaczka drugiego roku Policealnego 
Księgarskiego, przewodnicząca szkol-

nego Koła ZSMP, niezapomniana koleżanka.

Rodzinie Zmarłej wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja, nauczyciele, koleżanki i koledzy 
a Zespołu Szkół Zawodowych 
Im. J. Lelewela w Poznaniu

I IHMg

Dnia 30 marca 1982 roku odszedł od nas 
niespodziewanie nasz najdroższy i ukochany 
mąż, ojciec, teść, dziadek, pradziadek, prze­
żywszy lat 73, śp.

mgr WALENTY SZTUDER
Msza św. pogrzebowa odprawiona zostanie 

w dniu 3 kwietnia br. o godz. 12 w kościele 
św. Barbary w Żabikowie, po czyrp pogrzeb 
o godz. 13 na cmentarzu parafialnym.

W smutku pogrążone 
żona, dzieci, wnuczki i prawnuczki 

11391g~
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Poznańskie

Mleko do butelek 
a ścieki nie do rzeki

Kolińskie

Sarna zainteresowani tym 
przedsięwzięciem wyra­
żają różne opinie o tym. 

który czynnik przeważył przy 
podejmowaniu decyzji inwesty' 
cyjnej. Mówi się, że zapewne 
odwlekałaby się rzecz, gdyby 
nie stan środowiska naturalne 
go, przybierającego w swoim 
zanieczyszczeniu niepokojące 
rozmiary. Inne głosy akcentu 
ją względy produkcyjne, prze 
mawiające za pilną rozbudo­
wą zakładu. Prawda zaś — 
jak często — leży gdzieś po- 
środfcu. Bo i dla uchronienia 
przed zanieczyszczeniem oko- 
Kc Kaźmierza potrzebne jest 
owo przedsięwzięcie, i dla 
tamtejszego zakładu Wojewó­
dzkiej Spółdzielni Mleczar­
skiej w Poznaniu stwarza szan 
sę wydatnego zwiększenia pro 
dukcji. Najważniejsze zatem, 
że zatwierdzono rozbudowę.

Zabiegano o nią od dawna. 
Ciągle jednak coś stawało na 
przeszkodzie w urzeczywistnia 
nru zamiaru Przeważnie od­
wlekano jego realizację, bo 
brakowało pieniędzy. A zresz 
tą skoro mleczarnia w Kaźmie 
ren funkcjonowała normalnym 
rytmem, to fundusze przyzna 
wano w pierwszej kolejności 
tym zakładom, w których coś 
rwało się...

Coraz bardziej jednak da­
wał (i daje) o sobie znać 
brak stosownej oczyszczalni 
ścieków. Jakże jednak może 
być inaczej, skoro ta obecnie 
oddająca usługi mleczarni przy 
stosowana jest do filtrowania 
nieczystości przy przerabianiu 
około 50 000 litrów mleka na

Pilskie |

Studia ekonomiczne ; 
na dwóch kierunkach j
Na dwóch kienunkach; ekio- 

nomdki i ongaiiŁizacjii praemyslu 
oraz ekonomiki handlu będzie 
można w nowym roku akade­
mickim studiować zaocznie w 
pilskim pumkcie konsultacyj­
nym Akademii Ekonomicznej 
w Poznaniu. Warunkiem przy­
jęcia na trwające trzy i pół 
roku situidia będzie zdanie eg­
zaminów wstępnych z ma tema 
tykii. języka obcego oraz wy­
branego przedmiotu.

Dotychczas pifeka placówka 
korzystająca z gościny Liceum 
Ekonomicznego CZSR nie cier­
piała na brak chętnych do zdo 
bycia wyższego wykształcenia 
więc za pewne i w tym reku b< 
dzie możliwe .prowadzenia nau­
ki na planowanych kierun- 
kach.- (bej) 

dobę. Tymczasem przeważnie 
wielkość ta jest znacznie prze 
kraczana, a w sezonie letnim 
— gdy mleczna rzeka płynie 
szerokim korytem — sięga na 
wet 120 000 1 na <dobę!

Cała więc maszyneria czę­
sto ledwo dyszy i ostatnimi 
czasy często — raiestety — 
krztusiła się, przepuszczając 
sporo nieczystości do środowi

Rozbudowa zakładu 
w Kaźmierzu

sika. Cierpiała na tym zwła­
szcza rzeczka Sama, raz po 
raz przyjmując obfite porcje 
szkodliwych substancji, W mę 
tnej wodzie tu i ówdzie poją 
wiały się mąrtwe albo chore 
ryby. Sypały się mandaty, za 
lecą no po każdej kontroli usu 
nięcie tych czy innych uste­
rek, ale niewiele można było 
zmienić bez odpowiedniej o- 
czyszczalni ścieków.

Dobrze się więc stało, że roz 
budowę zakładu zaczyna się 
właśnie od tego zadania. Pier 
wszy jego etap obejmuje bo­
wiem nową oczyszczalnię, któ 
rej możliwości filtracyjne się 
gną 180 000 litrów mleka na 
dobę, a więc będzie ponad 
trzykrotnie większa od obec­
nej. Dokumentacja jest goto­
wa i zatwierdzona, można 
więc przystąpić do pracy. Poe 
nańska „Hydrobudowa” zacz 
me ją — jak zapewnia — w 
następnym półroczu i przez

Czysto i kolorowo

Tradycyjne porządki wiosenne objęły wiele miejsc w Lesznie. 
Ma być czysto, a dzięki zieleńcom — kolorowo. Czy będzie — 

niebawem zobaczymy.
Fot „Głos” — R Królak

0 „Elwagu" ale z Leszna
19 marca w Informacji „Magle 

z „Ełwagn” lepsze od żelazka” 

rok ma zamiar ze wszystkim 
się uwinąć.

Podejmie się również' dru­
gi etap rozbudowy. Powstać 
ma w Kaźmierzu oddział miej 
ski, który będzie prsygotowy 
wał mleko butelkowane przede 
wszystkim dla Poznania (na 
razie tą produkcją wspomaga 
stolicę województwa, zakład w 
Środzie). Zainstaluje się dwie 
linie do napełniania butelek, 
z których każda będzie mo­
gła rozlać przez 8 godzin oko 
ło 10 000 litrów. Minimalne 
plany przewidują więc przeka 
zywanie do handlu 40 000 bu­
telek mleka na dobę, maksy 
małne zaś — 50 000. Będzie to 
dział jeszcze raz tak duży jak 
obecnie funkcjonujący.

Na razie trwa opracowywa 
nie dokumentacji, która powin 
na być gotowa w czerwcu 
Hala wzniesiona zostanie z 
konstrukcji stalowej, obudo­
wanej płytami z obornickiego 
kombinatu „Metalplastu”. Bu 
dułec czeka już na placu przy 
szłej budowy, bo już dawno 
było wiadomo, że się przyda, 
więc wiele rzeczy zgromadzo­
no wcześniej. To powinno wy 
datnie usprawnić realizację o- 
biektu, który wznoszony bę­
dzie wysiłkiem własnej bry­
gady remontowej mleczarni 
w Kaźmierzu. Jak się żarnie 
rza, powinien być przekazany 
do użytku w przyszłym roku.

Wówczas więc zapewne z 
trudem rozpozna się mały kie­
dyś zakład. Będzie wizytówką 
Kaźmierza i ważnym punk­
tem na gospodarczej mapie 
Poznańskiego, ^bop)

pisaliśmy o produkcji Spółdziel­
ni Pracy „Elwag” w Lesznie, a 
nie jak — z winy autora — poda 
Hśmy — w Rawiczu.

Przepraszamy.

Nowe przedszkola i szkoły
W Koninie — jak w wielu innych miastach — brakuje 

praedszłooM i szkół. Nie wszystkie dzieci w wieku przed- 
szknŁnysa mają zapewnione miejsca w placówkach wycho­
wawczych. Starsze uczą się do wieczora, często w szkołach 
położonych w odległych punktach miasta. Minione lata 
były chude w inwestycjach dla konińskiej oświaty, jednak 
są zwiastuny zmian na lepsze

Zeszłego roku otwarto 9 przedszkoli bądź punktów przed 
szkolnych. Powstała nawet dość paradoksalna sytuacja. Po 
raz pierwszy trzeba było zamknąć trzy oddziały przedszkol 
ne z braku... dzieci. Jednak już dzisiaj jest prawie pewne, 
że za trzy lata każde dziecko z Konina znajdzie miejsce w 
przedszkolu.

W tym roku oddany zostanie do użytku obiekt Fabryki 
Urządzeń Górnictwa Odkrywkowego przy ul. Poznańskiej, 
dla 120 malców. W dwóch domkach jednorodzinnych przy 
ul. Okólnej otworzy się dwa przedszkola dla 80 dzieci. W 
blokach na „Zatorzu” rozpoczną pracę dwa społeczne pun­
kty opieki nad najmłodszymi, w przyszłości zamienione zos 
taną na pracownie dla młodzieży tego osiedla.

Jednocześnie rozpocznie się budowę kolejnych przedszkoli. 
Do planu tegorocznego wprowadzono przedszkola dla 240 
dzieci na „Zatorzu”. Rozpatruje się zarazem możliwość utwo 
rżenia dwóch oddziałów przedszkolnych w oddawanym na 
tym osiedlu żłobku. Rozpocznie się także przystosowywanie 
stołówki dla potrzeb przedszkola. Kolejne — dla 120 dzieci 
— powstanie przy Szkole Podstawowej na osiedlu Kurów, 
która wybudowana ma być do 1985 roku. w

Wreszcie też zapadły decyzje, które poprawią bazę szkol­
ną Konina. Na „Zatorzu” trwa już budowa szkoły dla 100 
dzieci. Jest znacznie opóźniona, ale podjęto starania, by 
część oddać do użytku na rok szkolny 1983/84. Całość po­
winna być gotowa rok później. Duże znaczenie ma również 
decyzja o budowie szkoły w Kurowie. Uczyć się w niej bę 
dzie 800 dzieci i wraz z nową szkołą, oddaną w tamtym 
roku — pomoże rozwiązać problemy oświaty w tej czę­
ści miasta.

Na wszystkie te przedsięwzięcia są środki i dokriirnesrta- 
eje. Niewiadomą jest wykonawstwo. Wiele zależy od tego, 
czy przedsiębiorstwa budowlane zaczną szybciej i spraw­
niej realizować inwestycje, me rozciągając ich w esa- 
sie. (Wój)

Kaliskie

Czytelnia w roli 
fabrycznej... hali

W lutym powstał w Kaliszu 
Zakładowy Dom Kultury Fą 
bryki Wyrobów Runowych 
„Runotex”. Już przed dwu­
dziestu laty „Runotex” zorga 
nizował pierwszy raz własną 
placówką kulturalną, potem 
długi okres funkcjonowała 
ona pod egidą kilku kaliskich 
przedsiębiorstw przemysłu lek 
kiego. Na krótko przejęła pa 
łeczkę gospodarza „Solidar­
ność”, ale teraz znów wróci! 
pod dawne skrzydła.

Nowy gospodarz obrał1 pro 
fil muzyczny, a właściwie bę 
dzie to ośrodek wychowania 
muzycznego, który istnieje już 
czternasty rok. Dostęp do na 
tiki gry ma każde zdolne dzie 
cko, przede wszystkim pracow 
ników fabryki. Odpłatność 
jest niewysoka, mośzsa teorsy- 
stać z instrumentów ośrodka.

Stroje łudowę, które postia 
dał klub, przekazano Miejskie 
mu Ośrodkowi Kultury — z 
nadzieją, że wyspecjalizuje się 
on w tańcu regionalnym. Po 
została biblioteka — jako nie 
odzowna. Myślano o popula­
ryzacji poezji i literatury, ale 

s pomysły przękreśTfło praefc- 
t ształcenię niedoszłej czytetai 
w halę ' produkcyjną, (ewf)

U poosu wtasny w gaspodasp- 
stwaefc. rolnych Leszczy ństkiesgo 
inspefetonzy NTK, Hunfccjóna- 
riuistzs MO orasz pracowiniścy 
Wydizśa&u Rołnśetwa i Goąpo- 
damka Żywnoścśoweg Drawski 
WojewódBfcśegb praeprK^wadiziłi 
ostatnio Dostarczyły
one — niestety — w^ełu przy- 
kładów raamotnesj^ i bała 
gamm.

O tym, ise zje sprzętym i oaę- 
ściaum aamieniaynai się. nie 
przelewa, wsadowo nie od dsaś- 
Dziwić więc tylko może, iż tym 
co jest, często gospodenoje się 
fatataie. W wie&u 
stwtaeh sapomniiiano o weryfi­
kacji sprzętu po 'kampawii je­
siennej. maszyny pozostawio­
no własnemu lósrawiŁ

W SKR Wschowa na przy­
kład nie oazystzicaono zbiorni­
ków niektórych opirysfciiwaiozy. 
nie 'wyrnontowano ‘kosy z >ao- 
siairfei. nap odHąźwno kół kom 
•bajne'i kóliurany pgwniiikowęj, 
nieefc/kładrne zafkomseff^wrano 
dwie ptrasy semożbtiertajace. W 
SKR Lipno na błotmistym pła­
ca wśród iponitefwienającydh się 
resztek srie^rnpletowanych u 
rządtzień wntałeźć było można 
część maszyn tej spółdizięłnf — 
m. in. nowy siewmiilk i obsyip- 
niik.

Roznautn-ię gospodairuge stię. 
niekiedy nawozami setucznymi 
W PGR Efluigfie Stare 59 ton w 
workach i 90 ton Łuszem ma- 
ęąizynowafno ..w budynku po- 
zbawionym bram. W GS Kośt- 
cian deficytowymi nawozami 
zasilano obficie... place maga­
zynowe. Inaczej przecież trad-

Leszczyńskie

Na placach magazynowych 
ma coś urosnąć?

no pawssać, sktaicbowianae 20 ton 
swpeKfioistath pyttóisitago bea feao- 
lacjR od podłoża. Tamśe pod 
gołym nśęfoena mofeto ^0 tesn 
siiarcsainRi amomt.

O pogarszającym się aacpa- 
t®zeni»u w pasze treściwe wśa- 
domo powszechnie. Tymczasem 
kontrolerzy NIK odkryła znacz­
ne pnzefcraicraanie norm ustalo­
nych dła skarmiiiania zwierząt 
W pegeeroiwislkiim Zakładizie 
Rolnym w Kłodzie wieprzki 
miały się wyjątkowo dobrze 
bowiem dla uzyskania jednego 
kilograma .prizyrostu walgii zu­
żywano ponad 2,5 ikitograma 
paistzy więcej niż przewidywa­
ła norma- Normy zużycia pasz 
treści-wyoh ‘pirzekiraicizano też w 
SKR Gostyń i to aż o... 25 pro­
cent.

Lista baibaiganiiainzy jest dłu­
ga. Fatalną cenzurkę wysta­
wiono Rolniczemu Kombina­
towi SpółdiaieUczemu w Skora- 
szewieaicth. Nowa ferma owiec 
okazała ®ię niewypałem — jest 
zawilgocona (ponoć z powodu 
wad łpmstrłukcyjnych i budów 
lanych), nie ma więc mowy o 
produkcji wełny dobrej jaikoś- 
ci. W należącej. do kombinatu 
tuczami tażody w Wilkowi­
cach wskaźnik upadków prze­

kracza SS procent, w fep- 
mie kn>w śmiertełincóć "wśród 
cieląt sśęga nawet 36 procent.

Licsaie są przykłady Iwatew go*> 
nodasrskśej jęki w criMboAaenta 
się z Sjaszętem rolniścsym. Brak 
konserwach, dewastacja massyn, 
sprzęt porzucony gdzie popadła, 
to typowe ^światki” ujawnione 
m. in. w zakładach rołnyeh PGR 
w Osetnie i Jeżewie oraz w spół­
dzielniach produkcyjnych w Kro­
mo lic ach j Osowie. W Zakładrae 
Rolnym w Ligocie zmarnowano — 
magazynując w pomieszczeniach 
nieprzystosowanych do tego eelu 
— prawie 70 ton żyta; część zbry­
liła się, a reszta uległa częściowej 
f er men tac ji.

Zespoły kontrolne zbadiały 
sytuację tylko w uspołecznio­
nych gospodiairstwaich rolnych, 
choć warto byłoby zająć siig 
także indywidnąilnymii, bo w 
nich to czy tamto woła o pom­
stę do nieba. W sąsiedztwie 
przysłowiowych ..czarnych o- 
wiec” są wszakże goeipodiair- 
sitwa mogące służyć wraorem. 
Kontrolerzy nie mieli żadnych 
zastrzeżeń no wizytsicb w za- 
kłąidach rolnych w Przyczynie 
Górnej. Łagiewnikach i Wy- 
gnańczycach oraz w spółdziel­
niach prodwkcyjnydh w Ła- 
giśzyń.ie. Zarwieściu i Dąbrów­
ce. a także w SKR w Bonku.

(ar)
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Czwartek

Grażyny 
Żbigniewa

Słońce: 6.28—19.26

I teatry
WBMROHKennte. ^aMnmsa

TEATRY

WIELKI — g. 18 „Zemsta nieto­
perza”;

MUZYCZNY — g. » „Polska 
krew”;

NOWY — g. 17 przedst. zantkn. 
„Judasz z Kariothu”;

M-..■ : ' J’- v;U .ż 
GOSTYŃ: „Eolomea” fNRL>); 
JAROCIN: „Corleone” (wł.),

„Rozbitkowie” (kub.);
KĘPNO: „Superpotwór” (jap.), 

„Port lotnitezy 77” ^mer.);
KŁODAWA: „Konwój” (amer.);
KONIN Centrum: „Old Sure- 

band” (jug.-RFN). „Vabank” 
(poi.);

KOŚCIAN: „Przygody Alibaby i 
czterdziestu rozbójników” (radź.) 
„Wierna żona” (£r.);

LESZNO: „Bliskie spotkania 
trzeciego stopnia” (amer.), „Wiel 
ka majówka” (poi.;

OBORNIKI: „Romans Teresy
Hennert” (poi.);

OBRZYCKO: „Halo Szpicbród- 
ka” (poi). „Gwiezdne wojny” 
(amer.);

PIŁA Sokół: „Gepard” (radź.);
PLESZEW: Żandarm w Nowym 

Jorku” (fr.);
RAWICZ: „Bliskie spotkania 

trzeciego stopnia” (amer.),, 
„Saturn-3” (ang.);

SŁUPCA: „Ucieczka na Atenę” 
(ang.);

SZAMOTUŁY: „Narodziny gwia 
zdy” (amer.); /

ŚREM Klubowe: „Prołn ds 
Szwecji” (poi.);

ŚRODA: „Zemsta różowej pan­
tery” (ang.);

TRZCIANKA: „SUperpotwór”
(jap.), „Mistrz kierownicy ucieka” 
(amer.);

WAŁCZ: „Czas Apokalipsy”
(amer.), „Przygody Calineczki” 
(jap-);

WRONKI: „Dzięki Bogu już 
piątek” (amer.), „Na tropie soko­
ła” (NRD);

WRZEŚNIA: „Dzieci wśród pi­
ratów” (jap.;

WSCHOWA: „Kelner płacić”
(czech.), „Corleone” (wł.);

I RADItO

CZWARTEK — PROGRAM I — 
7.40 Muzyka; 8.15 „Obserwacje” — 
pr. public.; 8.30 Przegląd prasy; 
8.45 Żołnierski kwadrans; 3.02 
Przedpołudniowe spotkania — pr. 
społ. - kulturalny; 10.39 Pow. w 
wyd. dźw. ,.Nad Niemnem*’; 
KJ5 Koncert przed hejnałem —B. 

Reszke; 12Prognoza pogody i 
Z kraju i ze świata — mag. inf. 
oraz przegląd prasy; 12.45 Rolni­
czy kwadrans; 13.10 Tu Radio Kie 
rowców; 13.20 Muzyczne wycinan­
ki; 13.30 Piosenki kompozytorów 
polskich — J. Kępski; 13.55 Czło­
wiek i środowisko; 14.05 Przeboje, 
przeboje, przeboje...; 14.50 Wier­
sze A. Mickiewicza; 15.10 Popołud 
nie Studia Młodych; 16.05 Muzyka 
i Aktualności; 16.49 Polskie pie­
śni i melodie; T7 Dziennik i komu 
nikaty; 17.10 Dzień w Polsce — 
felieton; 17.15 Koncert dnia — 
Przeboje z Interstudia; 18.05 Czas 
refleksji; 18.30 Artyści w naszym 
studiu; 13.30 Z naszej fonoteki; 
20.05 Kalejdoskop dnia — przegląd 
wydarzeń międzynar.; 20.30 Kon 
cert życzeń; 21.05 Kronika sporto 
wa; 21.15 Wielkie dzieła, wielcy 
wykonawcy — Sonaty Beethove- 
na; 22.10 — „Portret z pamięci” — 
Paweł Finder; 22.50 Gwiazda ty­
godnia — Z. Sośnicka; 23 Dziennik 
reporterów i wiadom. sport.; 23.40 
Jazz na dobranoc.

Wiadomości: 0.01, Z, 3, 4, 5, 6, 7, 
9.02, 10, 11, 13, M, 15, 16, 18, 19, 20, 22.

PROGRAM II — 8.40 Niezapom­
niane Stronice — „Dziewczęta z 
Nowolipek” pow.; 8.55 W kilku 
taktach, w kdku słowach; 9.05 
Świat wokół nas (kl. IV) Wycie­
czka do krainy mikrobów; 9.35 
Radio — Moskwa; 10 Poznać i zro 
zumieć (kl. TO) Przez bezdroża 
Mongolii; 10.25 Miniatury mu­
zyczne; 10.3S Nie tylko dla słucha 
czy w mundurach; 11 Horyaonty 
wiedzy — kl. IV Ke, „Ernest 

Bryll"; 11.35 Komentarz aagranicz 
ny; 11.40 Pozna jemy orkiestry woj 
skowe; 12.05 Od A do Z polskiej 
piosenki — autor tekstów K. Win 
kler; 12.30 — Postawy i wartości; 
13 Świat wokół nas kl. IV — Wy 
cieczka do krainy mikrobów; 13.35 
Ze wsi i o wsi; 13.50 Z malowa­
nej skrzyni; 14 Album operowy 
— fr. z oper Mozarta; 14.30 Ty­
dzień Kultury Węgierskiej — Sta 
roświecka historia — pow; 14.50 
Popularne nagrania wybitnych 
wokalistów — Krystyna Szostek 
— Radkowa; 15.15 NURT — Różne 
drogi niepodległości — and. prof. 
dr S. Knieniewieza; M.49 Ludzie 1 
ich pasje; 1« Mwzyesaoe tamter- 
mezza; 16.20 Fantazja, nauka, 
praktyka; TT Muzyka; 17.30 Windo 
mości i inf. dtei kierowców; 18 
Inf. sport.; 18.35 Komentarz za­
graniczny; 18.40 Ludzie i poglą­
dy; 19 Kompozytor tygodnia — 
Zoltan Kodaly; 19.35 Świat baśni 
— program na dobranoc dla dzie 
ci — „Mężna księżniczka” słuch.; 
20 W muzycznym dialogu — m. in. 
Namysłowski i Grand Standard 
Orchestra; 20.45 J. rosyjska; 21 
Recital wieczoru — M. Urbaniak; 
21.40 Wieczór Hteracko-muzyezny; 
21.40 Teatr PR „Tango Milonga”; 
22.10 Klasycy XX wieku; 22.50 Pro 
za w odcinkach — ty pisami w 
Giewont pow.; 23 Tematy wie­
cznie młode „Birdland”; 23.40 Poe 
zja na dobranoc — dawna liryka 
francuska.

Wiadomości; 5.30, 7.30, SAO, MA0, 
13.30, 15.30, 1T.39, 18.38, 21.30, 23.50.

PROGRAM W <afflhnL. lokaiłme Pm 

nanśa) — 6.30-7.30 — Radacexpress; 
13.00-13.15 — Czas dobrych Gospo 
darzy; 17.05-18 — Na wielkopol­
skiej antenie: Radioexpress; 
„Nim nadejdą upały” — o inwes 
tycjach sportowych; Siła przebi­
cia — „Federacja konsumentów”; 
Muzyczne odkrycia; Z przymru­
żeniem oka; (tek dyżurny w cza­
sie programu 653-18.).

PROGRAM I

6.00 — RTSS. Fizyka. Zmiany sta 
n« skupienia;

*.30 — RTSS. Biologia. Owady;
8.M — J. polski (kl. U Me.) „Poe­

zja krajowa XIX wieku";
10.00 — Dziennik; ,
Il.OT — J. polski (kŁ VIII) Jaro­

sław Iwaszkiewicz;
M.55 — „Nauka o człowieku” 

(kl. VIII) — Hormony;
13.30 — Jak wprowadzać reformę 

gospodarczą?;
15.45 — Dla młodych widzów. 

Czwartek TDC;
TiM — Dziennik;
17.30 — Klinika Zdrowego Człowte 

ka. Żywienie dzieci;
18.00 — Ofensywa wyzwolenia 

„Bojowy kurs nocnych bom­
bowców” ;

18.30 — Wszystko o reformie;
18.50 — Dobranoc;
19 A0 — Sonda;
19.30 — Dziennik;
20A5 — W starym kinie: „Starsza 

pand znika” — fiłna kry- 
minatay prod- ames^

21.50 — Pegaz;
22.25 — Dziennik;
22.45 — Melodie na dobranoc;

PROGRAM H

17.30 — Kino Dwójki: „Narzeczo­
ny utknął w windzie” — korne 
dia prod. CSRS;

18.25 — Czarna magia na wesoło;
19.00 — Teleskop;
19.30 — Dziennik;
20.15 — Telewizja Kraków aa an­

tenie „Dwójki”;
2&.20 — „Bilans prywatny" — f9m 

dokum.;
M.05 — Z ęykłu „Misteria" — Mo 

dły polskich mnzołnwów” 
— film dokum.;

21.25 — „Gdy myślę Połsrtea" — 
mówi Julian Martyka — ślusarz 
Huty im. Lenina;

23.30 — Z cyklu „Pobocza sportu 
— „Zwyczajny koniec karie­
ry” — rep. filmowy;

21.50 — „Gdy myślę Polska" — 
mówi Jan Goiec wytapaaez z 
Huty im. Lenina;

21.55 — „łza” — relaeja K. Kona­
rzewskiego z nagrania kolej­
nej płyty przez I. Trojanow- 
skią;

22.15 — „Gdy myślę Polska" (3) — 
mówi Jerzy Szumański, pieco­
wy koksowni Huty )m. Le­
nina;

22A0 — „Zdarzyło się dzisiaj — 
czyli sensacje kulturalne z 
Krakowa” — relacja filmowa 
K. Miklaszewskiego;

22.40 — Kwadrans z Arielem;
22.55 — Zakończenie gmasraaaM;


